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Rok V, Ne 197. 


Rewja sportowa policji. 
(Szczegóły: patrz str. 5-ta). 


pod 


|Sterowiec „Graff Zeppelin“, któ | 
rego lot był opóźniony z powo- 
du silnych | 
| przeciwnych wiatrów, 
które redukowały jego szybkość 
|niemal do połowy, osiągnął | 
|wczoraj o godzinie 11 minut 23 
|według czasu środkowo europej | 
|skiego brzeg amerykański koło 
Barnegat (New Jersey). 
O godzinie 11 minut 56, 
jest cztery minuty 
przed północą 
ukazał się nad lotniskiem Lake- 
hurst pod Nowym  Jorkiem.| 
|gdzie oczekiwały na jego przy- 


to 


tysiączne tłumy 
|publiczności, Po okrążeniu lotni- 
ska „Zeppelin* przystąpił do lą- 
dowania, 


- |, Pomimo fascynującego świat |nie, grody, Nowy Jork, 5. 8. (Tel. własny 
d ibortowy rozpoczęcia w dniu| U góry widzimy kilka mo-| Na reszcie zdjęć widzimy „Echa”). Sterowiec „Grał Zeppe 
„ wczorajszym biegu kolarskie- [mentów z wczorajszych zawo- |szercg skoków przez rozmaite |lin' został dzisiaj rano o godzi- 
g Ko dookola Polski, — popisy |dów konnych. | przeszkody i opis - cięcia |nie ; 

y W środku u góry: wojewoda |szablą, U dołu po prawej stro- 6 minut 52 według 

| Jaszczołt na trybunie, przed | nie: oryginalny moment. nie-|czasu środkowo - europejskiego 


ywołała duże zainteresowa- którą widoczne są piękne na- udanego skoku. wprowadzony do hali. Trwało to 


itak długo, ponieważ z powodu 


sportowe policji państwowej, a| 
Łwłaszcza jej część hippiczna | 


Łódź, Poniedziałek 5 sierpnia 1929 r. 
p 


STEROWIEC „GRAF ZEPPELIN” 


wylądował o północy na lotnisku 


Nowy Jork, 5.8. (Od wł. k.). | godzinę, 


bycie | 


silnych bocznych podmuchów 
zachodziło niebezpieczeństw 
uszkodzenia powłoki balonowej, 

Czas przebyty w powietrzu 
od chwili odlotu do chwili pzy 
bycia ya lptniġkto-wynopit 


Straszliwe skutki nieuwagi. 
A godziny, 1 minuta, 


JEDEWIEDŹ POŻARŁ )-LEINIE DZIECKO. 3-5 


„Berlin, 5. 8. (Od wł. koresp.) |cyrk _ natychmiast go popisy taneczne Bi mil morskich ze średnią 
miejscowośći  Wandsbeck - zastczelił niedźwiedzia, głównąsatrakcją cyfku. [szybkością 80 kilometrów na 
ozostawione bez opieki dziec- 
o podeszło do oswołonega I 
przykutego łańcuchem nie- 
|dźwiedzia cyrku wędrowriego. 
Obsługa cyrku zajęta była w 
tym momencie rozbijaniem na- 
miotu i nie zwracała uwagi 
na radosne pomruki 


u. NT 
— 
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_ |Wandsbeck. Przedtem pogrom tajną organizację wojskową u- 


z własnej inicjatywy kratńską z powodu nieprzyjaz- 


nego stosunku Hryciuka do jej 
Marsz Kadrówki. 


działalności. 
Hryciuka 
Piętnasta rocznica wy- 
marszu Legjonów. 


usiłowano otruć, 
następnie postanowiono go.za- 
Kraków, 5. 8. — W ciągu 
nia wczorajszego przybywały 


L 

l 

i mordować w czasie wycieczki. 
i Gdy jednak Hryciuk, 

5 fio Krakowa 

: s liczne drużyny 
l 

£ 

l 

i 

t 

3 


przeczuwając ` niebezpieczeń- 
strzeleckie i wojskowe, biorące 


. stwo 
na’ wycieczkę. nie, poszedł 
udział 'w marszu. 
przemaszerowały przez 


j 7 enizowali sąd 

Drużyny |SPi skowcy Zzalnsc 
WAŚĆ doraźny i. skazali go -na 

udając się do komendy „Strzel 

kta“ przy uł. Florjańskiej. PO 


śmierć (!) 
zarejestrowaniu > drużyn, od- 


Jako. wykonawcę -wyroku 
wyznaczono Hilarego Popitkę, 
działy odmaszerowały do przy 
gotowanych dla nich kwater 


byłego ucznia gimnazjalnego, 
, [przygotowującego -się obecnie 

Niektóre drużyny 
| przybyły z orkiestrami. 


do matury. Popitce 
wręczono rewolwer 

W dniu dzisiejszym odby:a |automatyczny i zmuszono go 
kię uroczysta msza św. w ko-|do wykonania morderstwa 
ściele garnizonowym Św. Pio- pod groźbą śmierci. 

tra i Pawła, zaś wieczorem o| Policja aresztowała w związ 

godz. 8-mej, ruszy z Wawelu |ku z tem morderstwem ucz- 

pochód do Oleandrów. OP Włodzimierza _ Hrycia, 


| Marszałek Piłsudski > 


na druskiennick deptaku. Cały świat polityczny z wiel- delegację. Dzisiaj zjechali już do 


| Druskienniki, 5. 8. (Od wł. |udał się do parku miejskiego i|ką uwagą śledzić będzie prze- Hagi niemal wszyscy uczestnicy 
orespondenta). — Wczoraj w |okoła pół godziny przechadzał |bieg konferencji w sprawie pla- konferencji; do wieczora przy- 
ugim dniu swego pobytu y się wśród tłumów publiczności, |nu odszkodowań Younga i ewa- |będą już.w komplecie, 


Pdrojowisku, Marszałek Piłgud [serdecznie prześ'. wszystkich kuacji Nadrenji, która jutro w U góry widzimy od lewej ku 
Iški, korzystając f |= i Hadze rozpoczyna swoje prace, powe uczestników konferencji 
ze slonecznej pozody, 8 - Niemcy spodziewają się wiel |haskiej, W pierwszym rzędzie; 

7% 


| Londyn, 5. 
J 


Zastraszające symptomy nienawiści. 


UCZEŃ GIMNAZJALNY 


h ule i licznie obsadzili swoją |Niemięccy ministrowie Strese: |zydęnt Bangus de France M 
Urana _Curtluai, Wirth, Hilfe ł 


Za wiersz milimetrowy 5-lamowy; 

pod tekstem I w tekście 40 groszy; 
za tekstem 30 groszy; nekrołogi | 
komunikaty 30 gr; zwyczajne 25 gr 

Za wyraz; drobne 15 groszy; pu- 
szuktwania pracy 10 groszy; naj 
tańsze ogłoszenie 150 zł. dla bez- 
robotnych I złoty. — Zamiejscowe: 
(bez wyjątku) 50 proc. zagraniczne 

o 100. procent drożej, 


Ogłoszenia 2-kołorowe i na umó- 
wione miejscu 50 proc, 3-koloro- 
we 100 proc. droższe, Za termin 


hdruku administracja nie odpowiada 


Nowym Jorkiem. 


władze immigracyjne i odesłany 
do zbiorni na Ellis Island, skąd 
[następnym okrętem, odchodzą- 
|cym do Europy zostanie odesła- 


Pasażer „na gapę”, 
|który odbył drogę do Lakhurst, 


spuściwszy się podczas odlotu | 


|sterowca po sznurze na powło- |ny do domu. Czeka go poważna 


|kę, został natychmisat po wylą- |kara, 


|dowaniu przytrzymany przez | =X 


Katastrofa motocyklowa 
pod Łowiczem. 


Lodziónin zabił przechodzącą Kobiele, 


Krwią zroszony bieg kolarski. 


Łowicz, 5. 8. (Od wł. kor.). |nią wieśniaczkę Marjannę Ba- 
Na szosie łódzkiej pod Łowi- |kalę która 
czem zdarzył się podczas wczo- poniosła śmierć 
rajszego biegu kolarskiego na miejscu, 

śmiertelny wypadek, Bartuszek, który nie posia: 

Jadący motocyklem zegar-|dał prawo jazdy został zatrzyma 

mistrz łódzki ny | osadzony 
Artur Bartuszek, w areszcie w Łowiczu 

zamieszkały w Łodzi przy ulicy |do dyspozycji sędziego śledcze- 
Piotrkowskiej 145, najechał na |go. 
przechodzącą przez ro 51-let | 
XX 


Rosia i Chiny 
przygotowują się do formalnej 
konferencji. 


8. (Tel. wł. „Echa*) prowizoryczne narady, prowa” 
„zostały |dzone w Manczuli między Chi- 
nami, a Rosją: sowiecką 
przerwane 
z powodu odmowy Chin wpro- 
wadzenia „status quo ante“ na 
kolei Wschodnio Chińskiej. 
Mimo to jednak 
'nie doszło do zaostrzenia 
sytuacji, a przeciwnie obie sfro 
ny przygotowują się do odby- 
B cia formalnej konferencji w 


ak już dońoślliśtty* 


sprawie ostatecznego uregulo- 


(niedźwiedzia, dochodzące z i 
y płóciennej ściany. 
i Gdy jednak pogromca w kil-| 
. {ka minut później chciał zwierzę 
1 ty sg do klatki, stwier- 
„ izil, że niedźwiedź oblizuje MI gl Ż K iñ ki i kół Ś d j h b d h. 
trzymaną w łapach kość. Leżą- Mło zie u ra ns C SZ ra n C na ez rożacć 
ta obok Lwów, 5. 8. (Od'wł: koresp:). Hilarego -t Michała Popitków |Hrycia Szymkowicza. do Lwowa, gdzie ich osadzóno 
3 m obi dziecka l W Więciążu: koło Bełzca oraz pomocnika handlowego Aresztowanych odstawiono |w więzieniu śledczem. 
, (wskazywała na straszliwą u- zamordowany został 
cztę niedźwiedzia. 4 z > ~ 2a -p 
E Na rozkaz policji, obawiaja- |fzeń_ gimnazjalny; Pilip Hry Przed jutrzejszem otwarciem konferencji haskiej. 
„ feej się samosądu ze strony |” Zbrodni Ha iż A i 
> ja ma podłoże polity- 
- |wzburzonych mieszkańców, |czne'i dokonana - została przez 


wania spornych zagadnień. 


—X— 


ding, wiceminister Piinder, szef |au, Minister włoski Pirelli i mia 
prasowy kanclerza dr, Zechlin, |nister grecki Venizelos, 
wiceminister Schubert. W trzecim rzędzie: min, Ber: 
W drugim rzędzie: agency thelot (Francja), min, Jaspat 
ministrowie: Snowden i Hender- |(Belgja), min. Hymans (Belgja) 
son, francuscy ministrowie: pre- |Francqui (Belgja), min, Zal 
mjer Briand, min, Cheron į pre- |(Pqlska) i min. Adatchi (Jano: 


pie 


} 


Een} 


Awantury na cmentarzu. 


Dramatyczny pogrzeb ofiar 


MIŁOSNEJ TRAGEDJI. 


Łódź, 5 sterpnia, Wczoraj w 
„odzinach popołudniowych ro- 
zezrał się ostatni akt krwawej 
tragedii miłosnej, jaka miała 
miejsce przed kilkoma dniami 
4a ulicy Gdańskiej. 

Odbył się mianowicie po- 
grzeb 24-1etniej Heleny Kasprza 
kówny i 24-letniego Bolęsława 
Adamczyka, którzy nie mozac 
z powódu sprzeciwów rodziców 
połączyć się węzłem małżeń- 
skim pozbawili się życia 

Podczas pogrzebu wydarzyło 
się 

szereg incydentów, 
które zlośnem echem odbiły się 
w mos 

O godz. 3 po południu przed 
domem, gdzie zamieszkują ro- 
dzice Kasprzakówny, 
zebrały się tłumy publiczności, 
które z chwilą przybycia kara- 
wanu ze zwłokami ś. p. Adam- 
szyka zalegały całą ulicę. 

Po upływie kilku minut przed 
domem zatrzymał się drugi ka- 
rawan, w który wsunięto trum- 
' nę ze zwłokami Ś. p. Kasprza- 
kówny, 

Ponieważ tłum z minuty na 
minutę wzrastał, 

tamując ruch 
pieszy I kolowy — musiano Wwe- 
zwać oddział policji, który po- 
czął rozpraszać ludzi. 

Około godziny 5 po południu 
pba karawany przystroljone licz 
nemi wieńcami ruszyły w kie- 
yunku cmentarza, 

Wślad za karawanamf ruszył 
kondukt pogrzebowy składają- 


CIC. 


ley się z kilku tysięcy osób, 


przeważnie kobiet. 

Na cmentarzu grób przygoto- 
wany dla $. p Kasprzakówny— 
|zaległy tłumy publiczności w 0- 
czekiwaniu na kondukt pogrze- 
bowy. 

Niebawem dał się słyszeć la- 
ment kobiet, a następnie z po- 
śród drzew cmentarnych wy- 
chvliły się dwie trumny na bar- 
kach. 

Gdy zwłoki $. p. Kasprzaków 
ny wpuszczono do grobu i gra- 
barze przystąpili do swych 
czynności, tłum przesunął się 
do następnego grobu, celem po- 
|chowania $. p. Adamczyka. 

Przeciwko temu gorąco 

zaoponowali grabarze, 
którzy oświadczyli, że grób ten 
przyszykowany jest dla kogoś 
innego, ciało Adamczyka zaś 
lako zabójcy i samobójcy, 
spocznię na miejscu niepoświę- 
conem. 

Wobec takiej odpowiedzi, — 
tłum przybrał 

groźną postawę 
| zażądał pochowania Adamczy 
ka tuż przy grobię Kasprzaków 
ny. 

(irabarze, obawiając się ma- 
stępstw, usunęli się z miejsca po 
grzębu, tłum zaś, w którym rej 
wódziły kobiety, przystąpił do 
chowania zwłok Adamczyka w 
sąsiedztwie Kasprzakówny. 

Wobec braku lin do spuszcza 
nia trumny — kobiety zdjęty z 
ramion chustki i skonstruowaw 
szy prymitywne liny spuściły 


Katastrofa samochodowa pod Krakowem. 


Jedna osoba zabita — pięć rannych. 


Z Krakowa donoszą: 

O godzinie 14 samochodem 
ciężarowym wyjechali z Chrza- 
nowa członkowie klubu sporto- 
wego „Jutrzepką” 

w- liczbie 30 osób, 
na mecz Czechosłowacja — Pol 
ska do Krakowa, W odległości 
pół godziny od Chrzanowa, sa- 
mochód, biorąc zakręt na odcin- 
ku Chrzanów — Płaza, tuż obok 
mostu nad rzeczką Chechło, 
rzewrócił się na samym most- 
ku, doznając uszkodzenia, zaś 
znajdujący się na platformie cię- 
tarowej 
wpadli do rzeczki. 
Jeden z jadących Fryscher 


Abraham z Chrzanowa, doznał 
złamania podstawy czaszki, a 
przewieziony do ambulatorjum 
pow, Kasy Chorych w Chrzano- 
wie, zmarł w godzinę po wypad 
|ku, Żaś Salomon Schnitzer, Cze 
sław Bernaś, Iząk Meller, An- 
drzej Rzepiską i Haskel Lisner, 
odnieśli poważniejsze kontuzje. 
Przyczyną katastrofy było 
przeciążenie samochodu 
g szybka jazda, 
Szofer Walter został aresztowa» 
ny. 
Dalsze dochodzenie przepro- 
wadza posterunek policyjny w 
Chrzanowie, 
— GE" 


Bójka w sali tańców. 


Kronika pogotowia ratunkowego. 


Łódź, 5 sierpnia. Wczoraj wie 
czorem w mieszkaniu własnem 
przy ulicy Skierniewickiej 20 
powiesił się na klamce robotnik 
33-letni 

Jan Królikowski. 
Domownicy odcięli już tylko 
zimne zwłoki wisielca. Zawia- 
domiona o powyższem policja 
zabezpieczyła zwłoki samobój- 
cv na miejscu do czasu przepro- 
wadzenia oględzin sądowo-le- 
karskich. Przyczyną samobój- 
stwa były złe warunki materjal 
ue Królikowskiego. 

a. 


W popularnej sali tańców 
przy ulicy Cezielnianej 54 wyni 
kła krwawa bójka, w wyniku 
której został silnie poturbowa- 
ny 19-letni 

Abram Grohman, 
dorożkarz, zamieszkały przy ul. 
Składowej 25. Ofiarę bójki prze 
wieziono karetką pogotowia ra- 
tunkowego do domu. 


Na ulicy Łagiewnickiej wys= 


CAPITOL| CYRK WĘDROWNY 


Dziś premjera! 


Pierwszy raz w Łodzi. 


APOLLO 


Dziś prem jer Al Ulubienica publiczności LL Y 


kakując z tramwaju podczas bie 
gu upadł ulegając złamaniu 2-ch 
żeber 70-letni 
Paweł Miller, 

szewc, zamieszkały przy ulicy 
Proiesorskliej 1. Ofiarę wypad- 
ku przewieziono w stanie cięż- 
kim do szpitala. 


W dniu dzisiejszym około go- 
dziny 9 rano przy zbiegu ulic 
Przejazd i Sienkiewicza prze- 
jechany przez motocykl odniósł 
rany twarzy i klatki piersiowej 


9-letni i 

Aliont Frajer, 
syn  blacharza, zamieszkały 
przy ulicy Wólczańskiej 119. — 
Chłopca przewieziono karetką 
poanioa ratunkowego do szpí 
ala. 


Dr. med. Rakowski 
Tel. 27-81. 
Specjalista chorób uszu, nosa, gardła 
i płuc. 
Przyjmuje 132—2 | 5—7, 
Konstantynowska Nr. 9. 


trumnę do grobu, a następnie rę 


wznosząc mogiłę. 

Dopiero późnym wieczorem 
tłam powoli począł się rozcho- 
dzić 


"Ne. 197 


Krwawy dramat rodzinny w stolicy. | 


jarzeczka zakończona śmiercią trojga os 


Warszawa, 5. 8. 
koresp.) — W nocy ubiegłej 
| dom nr. 20 przy ul. Młynarskiej 


|ścia rodzinnego, 

|czyło się 
śmiercią trzech osób, 

| Małe mieszkanko w domu 


Katastrofa samolotowa 


pod Pińczowem. 


Załoga 


Z Krakowa donoszą: 

Wczoraj, w niedzielę, o godz, 
12.45 na polach wsi Witów pod 
Koszycamj pow. pinczowskiego, 
<zhołoń wojskowy lecąc ze Lwo 
wa do Krakowa, zmuszony zo- 
stał 

do lądowania 

skutkiem defektu motoru. 

Samolot przy lądowaniu na 
zoranem polu, zaczepił śmigłem 
o ziemię i 


ocalała. 


| przewrócił się, 
Lotnicy: pilot mjr. Kędzior i 
gen, Czuma ocaleli, Gen. Czuma 
na szczęście został tylko lekko 
ranny nad okiem, a mjr. Kędzior 
wyszedł z wypadku zupełnie 
bez szwanku. Samolot został 
lekko uszkodzony, 

Rannemu generałowi Czumie 
pierwszej pomocy udzielił le- 
karz miejscowy dr, Jacobi, 

== 


(Od wł.ltym zajmuje od roku Aleksan- |wolweru i przyłożył 


pie- 
arz, wraz z żoną Julią i teścio 


der Gruberski, z zawodu 
k 


które zakoń-|oraz przyjacielem tej ostatniej |ła się żona z 


Stanisławem Chojniarzem, rów 
nież piekarzem z zawodu. 
Między Gruberskim a teścio- 
wą wynikały 
często nieporozumienia 


na tle materjalnem, wskutek 
których Gruberski już dawno 
chiał wyprowadzić się z żoną 
od teściowej. Ona jednak o- 
pierała się temu. 

Wczoraj około północy mał- 
żonkowie powrócili w najlep- 
szej zgodzie z kina do domu 
Około g. 1.30 dochodzić zacze- 
ty z mieszkania ich głośne krzy 
ki, które zbudziły sąsiadów. 7a 
raz potem rozległo się około 
20 po sobie następujących strza 


iłów. 


Jak się następnie okazało, 
Gruberski w czasie kłótni z te- 
ściową wpadł w szał, dobvł re 


Krwawa zemsta wzgardzonej miłości. 


Śmiertelny cios w serce 


zdradliwej narzeczonej. 


Łódź, 5 sierpnia. W dniu 
wczorajszym w godzinach wię 
czornych wieś Zagórynek, pud 
Kaliszem była terenem 

krwawej zbrodni, 
podkładem której były sprawy 
sercowe. 

Mieszkaniec tej wsi niejaki Jó 
zef Woźniak kochał się w. 20- 
letniej Helenie Henczel, z którą 
się nawet zaręczył. 

Kochliwa dziewczyna jednak 
przed kilku dniami zupełnie bez 
powodu zerwała narzeczeii- 
[stwo i nalgrywała się jawnie z 
kochającego ją nadal Weźnia- 
ka; FACZĘNCHodzIĆ sieja kim 
Władysławem: Andrzejczakiem. 


Powódowany zazdrością WOZIĘ] 


niak postanowił ex-tiarzeczaną 
oraz jej przyjaciela  zamordo- 
wać. Kiełkuiąca zdradziecka 
myśl zamieniła się mebawem 
w Czyn. 

W dniu wczorajszym Wożź- 
niak ujrzał Henczlównę space- 
rującą z Andrzejczakiem w po- 
lu, niedaleko wsi. 

Uzbroiwszy się 

w długi nóż 
Woźniak, udał się do karczmy I 
podpiwszy sobie napadł znie- 
nacka przechadzającą się parę. 

Helena Henczlówna 

ugodzona nożem w serce 
padła trupem na miejscu, Wła- 
dysława Andrzejczaka, który 
odniósł kilka głębokich ran 
piersi. przewieziono do szpita- 
la w Kaliszu, gdzie walczy ze 


Nagły zgon 
na ulicy. 


Łódź, 5, 8, W dniu wczoraj- 
szym, około godziny 9 wieczo- 


rem 
w Chojnach 

przed domem przy ulicy Rzgow 

skiej 199 zasad nagle mężczyz- 

na i przed przybyciem pogoto- 

wia zmarł nie odzyskawszy przy 

tomności, 

Lekarz stwierdził zgon wsku 
tek ataku serca, Zmarłym oka- 
zał się 

Tomasz Chojnacki, 
robotnik, zamieszkały przy uli- 
cy Cegielnianej 44. 

Zwłoki przewiezione zostały 
do prosektorjum miejskiego przy 
ulicy Łąkowej. 


Potężny dramat z życia aktorów, 


W rolach głównych: 3 potęgi ekranu John Gilbert, 


Rónee Adoreć 


i Lyonel Barrymore. 


Orkiestra symfoniczna pod batutą Sx. Bajgelmana. 


Wielki film z ostatnich dni rosyjskiego caratu p.t. 


Książęta na wygnaniu 


KONSTANTYNOWSKA 16 Błyskotliwy dramat na tle przygód ślicznej emigrantki rosyjskiej 


W roli głównej: 


śmiercią. Przy zwłokach za- 
mordowanej wystawiono poste 
runek policyjny. 

Zbrodniarza 
osadzono w 
kiem. 

Wieść 


aresztowano Í 


o krwawej 


lIsynem i zarazem 

więzieniu kalis- | 
| Zagórzynka. 

zbrodni | 

IC DE a| 


rozniosła się po całej okolicy 
lótem błyskawicy | wywołała 
duże wrażenie. Zbrodniarz iest 
jedynakiem 


najzamożniejszego wieśniaka 


Widmo strajku generalnego 


na Śląsku Cieszyńskim. 


Katowice, 5, 8. Nad Śląskiem |tem przemysłu metalurgicznego |Std! wypuszczony z wişzieni 


Cieszyńskim zawisło widmo 


strajku. generalnego, 
oniku konferenci odby- 


tej w Bielsku między zarządami 
asowych związków zawodđo- 
wych, postanowiono 

proklamować strajk generalny 
dla przyjścia w ten sposób z po- 
mocą robotnikom objętym lokau 


w okręgu bielsko-bialskim, 
Strajk. powszechny obejmie 
przemysł tekstylny, drzewny) 


ZO S bił 
celu popełnieti£ 
Na widok usii 


do skroni w 
|samobójstwa. 


ą |wanego samobójstwa odezwas 


dziwnym spok 


liem w głosie: „dak chcesz 
siebie strzelać, to strzelaj!” 
Rozdrażniony spokojem %0% 
ny, Gruberski krzyknął: 
„Ja będę żył, 
ale was wszystkich pozabis 
jam!“ — poczem z zimną kris 
zmieniając kolejno magazynki 
oddał do Żony. teŚściow ej i Chó 
narza 


21 strzałów, 
Il-kul trafito Tryptową, SW 
tkwiło w ciele Gruberskiej a 4 
w Chojniarza. Obie kobiety 
poniosły śmierć na miejscii 
Chojniarza lekarz pogotowia A 
agonii przewiózł do szpitala na 
Czystem, gdzie w poczekał 
nie odzyskawszy przytomnośćik 
zmarł, Zabójca z rewolwerem 
w ręku wyszedł na ulice i tam 
przy zbiegu ulic Wolskiej i MM 
narskiej oddał się 

w ręce postęrunkowego. 

Osadzono go w więzieniu. 

iz a 


Zdarzeniai wypadki 
ubiegłej doby. 


(—) Rząd sowiecki i chińsk 
poleciłv reprezentantom swyf 
w Marńdżurji przywrócenie k 
munikacji między koleją trans 
syberyjska a wschodnio - chiń 
ską, co nastąpić ma już w nał 
bliższych dniach. 

(—) Major Kubala przybył d 
Paryża, 

(©) Sledztwo w sprawie areg 
sztowańnia inżyniera Wasiutyt 
skiego na dworcu paryskim W 
kazało, że inżynier Wasiutyńsk 
uderzył konduktora żądającegg 
opróżnienia zarezerwowanę£ 
miejsca w twarz, a po areszt 
wania uderzył w twarz kómisa 
rza policji Inż. Wasiutyński z 


zą kaucja i będziegprzed sąde 
odpowiadał z wolnej stopy, 
( Vczoraf została otwa!t 


|inne, Śtrajk ma trwać do czasu | W Warszawie W międzynarod 


|latów metalowców. 
| AREA nego inspekto- 
ra pracy Klotta pozostała w ten 
lsposób bez skutku, 


xx 


Tajemniczy napad. 


krwawiony strzęp jezyka. 


Łódź, 5 sierpnia. Ubiegłej no- 
cy około godziny drugiej przy 
zbiegu ulic Lutomierskiej i Rvb- 
nej na Bałutach patrol policyjny 
natknął się na leżącego 

w kałuży krwi 
młodego mężczyznę, Zawezwa- 
ny lekarz miejskiego pogotowia 
ratunkowego stwierdził u nig- 
znajomego kilka głębokich ran 
pleców i klatki piersiowej, nie- 
zalężnie od tego zaś 

brak kawałka języka, 
który to ziialeziono następnie 0- 
bok miejsca, gdzie leżał niezna- 
jomy. 

Ciężko rannego mężczyznę, 
nieprzytomnego przewieziono 
do szpitala miejskiego św. Józe- 
fa przy ulicy Drewnowskiej. 

Czy był to zwykły napad na 
tle porachunków osobistych, 
czy też 

usiłowane morderstwo 
narazie nie ustalono. 

Energiczne dochodzenie w 
tym kierunku prowadzi odnoś- 
ny komisarjat policji. Tożsamoś 
ci ofiary zagadkowego napadu 
narazie nie ustalono, bowiem o- 
hydnie okaleczony nie może i 
prawdopodobnie nie będzię 


UWAGA: Ceny miejsc 
na l-sza seanse 50 
i zł. 1 


Początek w dnl powsz. 

o godz. 4.30, w soboty, 

niedziele i święta e 
o godz. 2,30. 


Następny podwójny program: 


— FE — 


SPRYT i Nóżki 


z Madge Bellamy 


SEE e 


MARA Nasza rodaczia | Strzeż się przyjaciół 


mógł mówić, nadto zaś brak 
przy nim wszglkich dowodów, 
które mogłyby przyczynić się 
do ustalenia nazwiska, 

Jak się dowiadujemy w ostat- 
niej chwili stan nieznajomego 
jest groźny. 


| m 


Wóciekłe poj 


na ulicach Łodzi. 


Łódź, 5. 8. W ostatnich cza- 
sach władze zdrowotne naszego 
miasta coraz częściej notują wy- 
padki wścieklizny psów, które 
ze straszną tą chorobą latają po 
ulicach Łodzi i jej akolicach — 
zagrażają bezpieczeństwu pu- 
blicznemu. 

W związku z tem władze za 
rządziły zorganizowanie 

łowienia psów 
w Łodzi i najbliższych okolicach 
przez czyścicieli miasta, 

Niezależnei od tego w bieżą- 
cym tygodniu odbędzie się konfe 
rencja przedstawicieli władz 
miejskich, państwowych i poli- 
cji w sprawie skoordynowania 
pracy w tej absorbującej władze 
sprawie, (x) 


Do akt Nr. 455 1928 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
dzi Il rew., zamieszkały w Łodzi 
przy ulicy Południowej nr. 20, na za- 
sadzie 1030 art. Post, Cyw. ogłasza, 
że w dniu 12 sierpnia 1929 r. od go- 
dziny 10 rano w Łodzi przy ul. Głów- 
nej pod nr. 17 odbędzie się sprzedaż 
przez licytację ruchomości, należ: do 
Marji Czempik, składających się z ú- 
rządzenia sklepu, mebli i Innych oce- 
nionych na sumę 1800 zl.. 


Łódź, dnia 2 sierpnia 1929 r. 
Komornik B, Pingielski, 


>- 


|pozytywnego załatwienia postu= | wa konierencja imwalidów w 


jennych. która wysłała do kań 


|ferencji w Hadze depeszę z ŻY 


czeniami sukcesu w pracy p 
kojowej. 

(=) Konsorcjum zagraniczmńł 
zaproponowało magistratowi 
Warszawy pożyczkę długote 
minowa w wysokości 5 míli 
nów dolarów na rozbudowę u$ 
lepszonych bruków i rozszerz 
nie komunikacji autobusowej. | 

(©) Wczoraj zdarzyła się znó 
wn katastrofa automobilowa n 
szosie Łódź — Aleksandrów. ` 

Autobus nr. 80999, należąc 
do .Holcmana Natana z Podd 
bie, wyvmijając koło wsi Kocha 
nówka furmankę, stoczył się di 
rowu i przewracając się przy 
gniótł ciężarem swoim znajda 
jących się w nim pasażerów. 

Rany odnieśli niejaki Rornalf* 
czyk Józef, zam. w Łodzi prz 
ulicy Chrobrego 8, oraz 6-mig 
sięczne dziecko Flolemana. 

(—) Burmistrzem Rudy Pabj 
nickiej został wybrany p. Adat 
Łatkowski, dotychczasowy ław 
nik wydziału gospodarczego 
budowlanego. 


2 WEKSLE, z których jeden na sumi 
zł. 150, z terminem płatności (dat 
nie pamiętam), z miejscem płatność 
u Fr. Denysa, Łódź — Zdrowiej 
Wiśniowa 51; drugi zaś na zł. 1 
bez terminu ! miejsca płatności, ob 
dwa podpisane przez J. Denys — zoł 
stały zagubione, wzgl. skradzione 
Ostrzega się pod skutkami prawa 4 
nabycie takowych, 


PRZYBŁĄKAŁ się pies doberman. 
Odębrać można za zwrotem kosztóń 
Rzgowska 77 Krawczyk, 


Powrócił 


Dr. JÓZEF LUBICZ 


ORTOPEDA. 
Specjalista chorób kości, stawów 
zniekształceń kręgosłupa | kończył 
Własna pracównła wszelkich apar 
tów ortopedycznych. 
Jdańska 28 tel. 41-46. Przyjm, od 5 


Reklama 


m. tO Dotęgal | 


E 


= A >4 
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MAŁŻEŃSTWO NA PRÓBE! Kobieta musi być 


chce wprowadzić w życie amerykański sędzia. 


Sędzia Bern Lindsey z Kolo- |padało im się rozstać, Kłótnie, |próba małżeńska 


—„£ CHU” 


pozwoliłaby | W salonach londyńskiego „Sa- | 


rado, jeden z najznakomitszych |awantury — wyczerpują ener- |im na wyszukanie odpowiedni-jvoy' — hotelu, otwarto w tych 


amerykańskich sędziów dla nie 
letnich, przyjaciel młodzieży, 
zwany „dynamo dobrych oby- 


gje ludzką. 
czeństwa nigdy 
nie poznają się dokładnie. 


młodzi ludzie 


W okresie narze- |ka. 


Nie |sędzia — 


dniach wystawę niezwykłą, | 
wystawę, | 
która swymi rozmiarami, przepy 


— Oczywiście — stwierdził | 
projekt ten należy 


aparaty i maszyny do ściągania, 
nadawania elastyczności i świe- 
żości skórze, do usuwania zmar- 
szczek, i nadawania ciału giętko- 
ści, a nawet maszyny nadające 


Str. 3 


piekna! 


Cuda wystawy kosmetycznej w Londynie. 


|kosmetyka stała się jedną z naj* 
|potężniejszych 

dziedzin przemysłu. 
Cyfry, wywieszone w pierwszym 
salonie wystawy świadczą o tem 


czajów*, rozpoczął znów są bowiem jeszcze szczerzy |szczegółowo rozwinąć i prze- |chem i różnorodnością swych |5lask i żywość oczom — czło- |— najdobitniej. 
względem siebie. Ideały w mał widzieć dokładnie w jakich wy |eksponatów pobiła wszystkie re Wiek Staje oszółomiony genju- W przedsiębiorstwach kosme 


zajadłą walkę 


z Ku Klux Klanem żeńskiej sypialni wyglądają zu- |padkach należy uznać próbę Za |kordy. |szem i pomysłowością, |tycznych Europy pracuje prze- 
Ku klux Klan przypuszcza, iż |Peřnie inaczej. Rozwód po kil- |nieudaną, by nie było żadnych | Jest to Pielęgnowanie swej powierz- szło 1.500,000 ludzi. Prócz tego 
z I zonk: US ' i "heć ) inac AMC p 7 cier E ra » z ¢ Ent p 
obecnie uda mu się zgnebić te- ku latach odbiera im chęć do po nadużyć w tym kierunku. | wystawa kosmetyczna |chowiiOŚCi, Głatańie o Pechowa i0 „salonach piękności , liczba 
go sędziego, gdyż naraził sobię |Życia małżeńskiego. Tymcza- | Pomysł Lindseya wywołał |g tak wielkim rozmachu, jakiego |nie młodości i piękności stanowi których w Europie doszła niemal 
opinię pewnej części mniejsco- |S9"1 stawowa kilkumiesięczna iwielkie wrażenie w Ameryce. |dotąd w Europie nie znano. A |obecnie sprawę życia dla prze- |do 50.000, pracuje 200.000 ludzi. 
wego społeczeństwa. XX lgdy ogląda się skomplikowane |ważającej liczby kobiet. I stąd Z Naa e - 
Ben Lindsey propaguje bo- s a seme 


wiem małżeństwo na próbę, t- 
łatwienie spraw rozwodowych 
i kontrolę urodzeń. 

Niedawno wydał on książkę, 
w której podaje szereg niezwy 
kle ciekawych życiowych kon- 
fliktów. 

Lindsey nie jest powieścio- 
pisarzem, wypadki opisane 
przez niego wyciągnięte są z 
akt sądowych. 


Z okazji mającego się odbyć |których spotykamy we wszyst- 


Dobra rzecz musi być znana. 


jszy, nie przebierając 


w środ- |pomysły, 


Reklama zdobywa się świat i pieniądze. 


Przed Światowym kongresem reklamy w Berlinie. 


Niejaki Tom Murray 


ków w Europie, przekroczyła 

1.900.000.000 dolarów. Blisko 
dwa miljardy dolarów 

t. j. roczny budżet jakiegoś duże 

go państwa europejskiego, 

Te dane statystyczne ilustru- 
ją znaczenie i rozmiary przemy: 
słu kosmetycznego. 

Współczesna kosmatyka do- 
konywuje cudów, o których nie 
|śniło się naszym babkkcm i pra- 
tabkom, dla których cały arse- 


A oto przykład. |w przyszłym tygodniu światowe |kich niemal pismach i czaso- |kach, Wydał na reklamę 20 mi- |właściciel wielkiego domu to-|nał boi « składał si 
s e | A OO : A e ? - R | . 20 1 10-|nał „bojowy” składał się 

Znany bogacz z Kolorado, |go kongresu reklamy pisze nam |pismach kraju i zagranicy np. |ljonów dolarów, lecz majątek, |warowego w Chicago, opisuje bielidła i róż 
Chambres, żwraca się doń W |nasz berliński korespondent: Charles Lea z jego Lea i Per- |który pozostawił po sobie, wy-|w swojej autobiografji różnorod z Mea | POZ 


następującej sprawie. W mie- 
szkaniu swym schwytał jakie- 
goś młodzieńca w niedwuznacz 


Stowarzyszenie związków 
reklamowych świata przed wo* 


ną zwołało w Stanach Zjedno* wione pigułki Pink. Wszystkie 


nosił drugie 20 miljonów. | 
Działalność reklamowa Bar- 
numa zapoczątkowała nową erę | 


ring Sance (sosem), firmę Eno z 
ljej solą | konserwami, oraz osła 


ne sposoby reklamy, które dopo 
mogły mu, człowiekowi zupeł- 
nie biednemu, do zdobycia wiel- 


|Dziś odbywa się to w sposób bar 
dziej skomplikowany i gruntow- 
|ny demnostrowany na wystawie. 


ej sytuacji z córką. Cham- |czonych kongres, na którym fa- |te firmy majątek swój obliczają |w tej dziedzinie, Dawniej używa |kiego majątku, Umieścił np. w Ze wszystkich krańców Lon: 
wh chce go zastrzelić, o ile |chowcy reklamowi całego świa- |w miljonach funtów sterlingów. no. jej także, bies wizerunki tyłu swej |dynu werbuje się brzydkie, mie- 
nie otrzyma zapewnienia, iż |ta wzajem komunikowali sobie| W czasach nowszych dzięki lecz z umiarem głowy z napisem: „Oto jest|k'edy nawet bardzo brzydkię 


gwałciciel zostanie skazany 
na bezterminowe więzienie. 


|lswoje doświadczenia, podkreśla 
|jąc znaczenie reklamy dla han: 


|reklamie każde dziecko niemal |i zawsze etycznie. I tak np. Ben | 
wie o Fordzie, Citroenie i ich |jsmin Franklin, amerykański 


Tom, Kto chce go zobaczyć, 
niech przyjdzie do mego skie. 


dziewczynki i młode kobiety. 
— Chcecie być piękne? 


W Kolorado podobne wyroki jdlu i przemysły, a stąd I gospo- |automobilach, o Gilette , Iimąż stanu i zarazem wynalazca |pu!' Pewnego dnia wyścigowe- |— pytają ich. Naturalnie, że 
za gwałcenie są często wyda- |darstwa krajowego. Jeden Z jego brzytwach, Lordzie Willia- | piorunochronu, chcąc dowieść śo, gdy całe Chicago pociągami |chcą tego wszystkie, A więc 
wane. |uczestników jako przykład po- |mie Sever, fabrykancie mydła |znączenia sztucznego nawozu w |kolejowemi wybierało się na |przedewszystkiem fotografuje 


Lindsey znów nie chce na- 
tychmiast załatwić sprawy. Po 
eca Chambersowi, by naza- 
jutrz go odwiedził. 

Sędzia udał się sam do gwał 
conej i zmusił ją, by mu wszy- 
stko szczegółowo opowiedzia- 


dał Atlantic City, które dzięki |Sunlight, Poiret, królu mody i 
reklamie w ciągu 40 lat z ryba= | Antoine, 
|ckiej małej wioski zamieniło się |chłopięcej, 


|w wielkie miasto nadbrzeżne, 
corocznie 
przez 20 miljonów osób, 


który w połowie sierpnia 


|rolnictwie i ogrodownictwie, ka- | 
fryzury |zał na gruntach swoich wypisać | 
(gipsem wyrazy: „tutaj jest gipso 
Sto lat minęło wane", Przy zbiorach ludność 
od chwili, gdy wyraz „reklama” |przekonała się naocznie, że w | 
przedostał się do, wiadomości |tych miejscach urodzaje były | 


wynalazcy 


który wyrazowi temu nadał je- | indziej. 


plac wyścigowy, wynajął 25 woź 
nych z telegrafu. Nadał sam do 
siebie depesze z adresem: „Tom 
Murray, fabrykant koszul". Goń 
cy telegraficzni przebiegali prze 
pełnione wagony, wykrzykując 


Światowy kongres reklamo- |ogółu. Pierwszym człowiekiem, |piękniejsze i obfitsze niż gdzie- [głośno adres. Sztuczka reklamo 


wa kosztowała pomysłowego fa- 


się je: oto proszę, jak wyglądała 
ta osoba przedtem. Później kan 
|dydatkę wprowadza się do spe- 
cjalnego gabinetu | oddaje się ją 
|w ręce mistrzów i mistrzyń, 
Specjalny artysta dobiera naj 
bardziej odpowiednie do koloru 
skóry, farby, które inny nakłada 


p Zkolei 2 się do mło-|VWY:* ne , > SĘ: i | Ad i 3 

o. akole BA a mu, [odbędzie się w Berlinie, nie bę- go właściwe znaczenie był Mr.| Krajem w którym reklama |brykanta 100 dolarów, lecz przy natychmiast na twarz z niezwy« 
że kocha dziewczynę i chętnie» |dzie już potrzebował poruszać |Barnm, legendarny dyrektor |znajduje zastosowanie najszer- |niosła mu kłą zręcznością, Sztucznie wy- 
by się z nią pobrał, lecz oba- znaczenia reklamy, cyrku, którego potomność na- |sze i największe dla siebie uzna ogromne zyski, dłuża się kąty oczu, jeśli to ma 


wia się, iż jej ojciec nie będzie 
z nim mówił. 

Sędzia odegrał rolę swata. 
Widocznie dobrze wywiązał 
się z tego zadania, gdyż młoda 
para 

żyła szczęśliwie. 

Zdarzały się często wypadki, 
TŻ namawłał małżonków do roz 
wodu.  Pewnemu  Anglikowi, 
który zerwał z swą połowicą, 
zaproponował małżeństwo z 
młodą niewiastą, również roz- 


która stała się potęgą świato- 
wą. 

Poczynając od żebraka, co 
zniszczoną odzież swą używa za 
najskuteczniejszy środek rekla- 
mowy, 


|wanych głowach; 


których sta- 


nowisko jest samo przez się re- | 


klamą, wszyscy dziś znają jej 
znaczenię i cele, 
Żyjemy w czasach, gdy ša- 
ma zdolność do pracy nie wy- 
starcza, by wyrobić sobie uzna- 


a kończąc na ukorono- | 


|zwała „mistrzem bluff'u. Robił |nie, jest naturalnie Ameryka, | 
|z reklamy użytek jak najsżer-|wrażliwa na dowcipne i nowe | 


Przyjęcie w pałacu Buckingham. 


zabawiwszy wszystkich. 

Znany humorysta amerykań- 
ski, Mark Twain, będąc w mło- 
dych swych latach redaktorem 
|dziennika w Missouri, odebrał 
|kiedyś od zabobonnego abonen- 
lta zawiadomienie, że ten ostat- 
[ni znalazł pająka w dzienniku i 
prosi o wyjaśnienie, co to zna 
Czy: szczęście lub nieszczęście, 


wpływ na całość twarzy specjale 
|na 


maszyna wygładza skórę, 

Za pomocą specjalnego tuszu oba 
|rabia się rzęsy w ten sposób, że 
|wydają się one niezwykle długie, 

Jo oczu wpuszcza się substancję 
nadającą oczom blask i żywość. 
|Włosy przepuszcza się przez spe 
cjalny aparat I układa się według 


Mark Twaiń, w „odpowie- |ostatnich wymogów sztuki fryr 
dziach redakcji“ umieścił grube- |zjerskiej. 


mi czcionkami następującą od- 


Wszystko to trwa  niedłużej 


wiedzioną. nie, trzeba powiedź: aniżeli h 
— To jest dla pana odpowied „rozdmuchać” „Staremu abonentowi: pół godziny, | 
nia kobieta. Znam ludzi i nigdy |lub „napuszyć” je sztucznie. Znalezienie pająka w dzienniku |-obietę prowadzą do lustra, 
nikomu nie radzę, gdy nie mam |Przysłowie: „odważni zdoby- dla pana nie posiada żadnego „Proszę spojrzeć”, l 


beżwzzlędnej pewności — mó- 
wil. 

I nie omylił się. 

W ostatnich czasach Lindsey 
doszedł do wriosku, iż małżen- 
stwo na próbę przyniosłoby 
świetne wyniki. 

_—= Trzeba urządzić 

próbę małżeństwa na próbę 
— głosi on w szeregu aryku- 
łów — a z pewnością wpłynie 


wają świat" znajduje w ńaszych 
czasach większe niż. kiedykol- 
[wiek zastosowanie, Należy. so- 
bie uświadomić, że zwycięstwo 
odnosi ten, „który w ogólnym 
wyścigu o powodzenie potrafi 
zastosować najbardziej umiejęt- 
ną reklamę, | 

Gdy przed wieloma latami 
zmarł w Anglji właściciel wiel- 
kiej fabryki chemicznej sir A.F 
Bird, pozostawiając majątek w 


Aao 


znaczenia. Nie świadczy to ani 
o szczęściu, ani o nieszczęściu, 
Pająk poprostu przeglądał gaze 
tę dla stwierdzenia który kupiec 
nie umieszcza w niej ogłoszeń. 
Chodzi mu bowiem o miejsce za 
ciszne, gdzie sieć swą wić może 
bez obawy dla naruszenia swe- 
go spokoju”, 

Dowcipna odpowiedź humo- 
rysty mieści 


w sobie wielką | 
|prawdę: Kto w dzisiejszych cza |™8a twarz, 


Ona patrzy, jak oczarowana 
— i nie wierzy swym oczom. 
Ona, nie ona? Wreszcie przeko* 
nywują ją, że to ona, „Proszę do! 
aparatul", 

Fotografują ją znów i zwala 
niają. A po upływie pół godziny 
w salonie wiszą 2 portrety: „do“ 
i „po zabiegach”, Kontrast rażą 
cy, nie do uwierzenia, Trudno! 
wyobrazić sobie, iż jest to ta sa*/ 


to dodatnio na rozwój społe- i Eu PADY LI mika u u À Narazie są to tylko doświad=« 
i sokości 1 miljona funt. st, j L z KR sach się x , LEJ 

O Risk peniw youne angielskie :podnlosty Corocznie w pałacu Buckingham odbywa się przyjęcie kró-| nie ogłasza I nie reklamuje, [czenia bardzo śmiałe I bardzo 

szereg yla ek? lewskie dla londyńskiego towarzystwa. W bieżącym roku rolę |ten spodziewać się może tylko udane, wskazujące na to, że w. 


dlatego, że są prawie związani. 
Już pierwszego dnia po ślubie 
doszli do wniosku, że nie odpo- 


kwestję spadków po przemy- 
słowcach, którzy za życia upra- 
wiali szeroką reklamę, 


cytując | niedomaga- Przed bramą widzimy 


|gospodyni pełniła królowa Mary bez malżonka, który znowu 
1 bra my grupę wybitnych przedsta- 
wkieli londyńskiej arystokracji. 


zastoju w swoim interesie, nieza 
leżnie od dziedziny, w jakiej pra 
cuje, 


przyszłości kobiety brzydkie 
znikną z powierzchni ziemi. ) 


A 


wiadają sobie, jednakże nie wy między inneml i firmy, reklamy 


w J/KŁADZIE 
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Sensacyjna powieść łódzka 
_ pióra Er- Era, 


— Tak jest. To pianino —]chwili zlakł się, iż podejrzliwa 


wskazał ręką — ogromnie mi|kobieta w jego źrenicach odkry 


się podoba. Ile pani za nie żą- 
da? . 

— Trzy tysiączki gotówecz- 
ką — poinformowała g0 z prze- 
sad rzecznośŚcią. 

Szy tysiące — o to tro- 
chę za dużo. Daję dwa pięćset. 

— Nfe mogę, mnie samą wię- 
cej kosztuje. | 

Stasiek nie zaprzeczył i po- 
zornie zgodził się na podaną ce- 
nę, bowiem postanowił skoń- 
czyć komedję, którą zagrał 
po mistrzowsku przed skąpą Ko 

ietą. 
F A Pani będzie łaskawa „aj 
do wybranego przezemnie pia- 
fina pęka jakiś utwór. Chciał 
bym się przekonać, czy wydaje 
czyste dźwięki. | 

Powiedział to z przymknięte- 
mi oczyma, — W decyduiacei 


je wszystkie myśli. Próżne jed- 
nak były jego obawy. x 

Cymerowa pragnąc dobić jak 
najszybciej interesu, siadła 
skwapliwie na taborecie i ude- 
rzyła w klawisze. Czyste har- 
monijne dźwięki wypełniły cą- 
ty pokój. Jednocześnie z ust CY 
merowej popłynęły słowa po- 
pularnej piosenki: 

„Całuję twoją dłoń — madame, 

Śniąc, że to usta twe 

Przed tobą chylę skroń — madame, 

Bo dobry ton tak chce. 

Śpiewała pełnym głosem nie 
zwracając uwagi na Staśka. — 
Refren powtórzyła dwa razy, 
nie odwracając się odezwała: 

— Tony czyste, miękkie, — 
Prawda, Stanisławie? 

Nie odpowiedział. Nie mógł. 
Coś mu ścisnęło gardło. - 


z 


Cymerowa, bawiąc się jediią 
ręka klawiszami odezwałą się 
(powtórnie. „łódki 

— A teraz dawaj pan pieniąż- 
A Hola, hola! Nie tak szyb- 
ko, chciałbym jeszcze coś usły- 
szeć — odparł Stasiek į wsunął 
powoli prawą rękę pod płaszcz. 
Oczy wpite w Cymerową świe- 
ciły niezdrowym blaskiem, 


spojrzała na swego klienta, 

Stał za nią z lewą nogą Wy- 
suniętą do skoku. Na twarz wy- 
pełzł mu potworny uśrniech. | 

Tymczasem z pod palców Cy 
merowej popłynęła nowa melo- 
dja. Stasiek rozpoznał w niej ra 
psodję Liszta, Mocne akordy wę 
gierskiej muzyki trzęsły formal- 
nie całem pianinem Cymerowa 
Szczególniej lubiła tę melodię i 
grała ją z przejęciem. 

Staśka muzyka zdenerwowa- 
ła do reszty. Powoli wyciągnął 
z pod płaszcza ów tajemniczy 
przedmiot, hypnotyzując jedny- 
cześnie mocnem - spojrzeniem 
Cyvmerową. 

W dłoni błysnął mu mały to- 
porek, służący do rąbania mniej 
szych kawałków drzewa. < 

Powoli odwrócił go obuchem, 
wspiął się na palce f uniósł mor- 
dercze narzędzie do góry. Wy- 
celowawszy w głowę Cymero- 
wei opuścił całą siła reke. Nie 


wydała ani jednego okrzyku. — 
Pod wpływem silnego ciosu zsu 
nęła się z taboretu. Bezwład1a 
głowa oparła się o śnieżno-bia- 
łą klawiaturę, jak głowa skazań 
ca o pień. 

Stasiek na widok tryskającej 
krwi zamienił się w bestie. — 
Skrwawionym obuchem topor- 
ka począł miażdżyć dosłownie 


|głowę i kark znienawidzonej ku 
Z pewnością osiwiałaby z|biety. Trzaski łamiącego się cze 
przerażenia, gdyby w tej chwih |repa potęgowały jego krwiożer 


czość. Tych strasznych ciosów 
naliczył dziesięć 

Gdy głowa wraz z ciałem 0- 
sunęłą się na podłogę, odrzucił 
od siebie toporek i rękawem pła 
szcza począł najspokojniej wys 
cierać gorące: krople potu, wy- 
stępującego mu na twarz. 

„A potem spojrzał na trupa i 
pianino. 

Zbryzgane było całę krwią, 
najbardziej klawiatura. 

Następnie rozejrzał się po 
składzie. — Powolnym ruchem 
ściągnął pokrywę z fortenianu 
i nakrył nią „zmasakrowane 
zwłoki. i 

— To za mnie (-za moją mat- 
kę — wyszeptał zbielałemi us- 
ty, siadając na krześle. l 

Nagle w całej. pełni wróciła 
mu świadomość dokonanego 
czynu. Spojrzał na ręce." Zau- 
ważył, że prawa pocentkowana 
była kroplami zaskrzępłęj krwi. 


rannie wycierać o połę płaszcza 
Tarł z taką siłą, że poczerwie- 
niałą jak burak, Potem podszedł 
od fustra wiszącego w pobliżu 
gabinetu i spojrzał ostrożnie w 
gładką tailę. 

Obok nosa i ust również zau- 
ważył Skrzepy krwi. Zwiłżył 
ślady zbrodni śliną i starł je 
chnsteczką. Zkolei wzrok jego 
spoczął na torebce, leżącej na 
gładkiej powierzchni pianina. — 
Otworzył ją, wyjął z niej klu- 
cze od mieszkania i kasy oguio- 
trwałej i schował w swej kie- 
szeni. Wytarł narzędzie zbrod- 
ni pokrywą, pod którą spoczy= 
wały zwłoki Cymerowej i scho- 
wał je zpowrotem pod płasz- 
czem. i 

Przed wyjściem.: jeszcze raz 
rozejrzał się:po składzie. — Na 
pierwszy rzut oka nic nie zdra- 
dzało, że tutaj rozegrała się 
przed chwilą ponura tragedia — 
Trupa z jednej i z drugiej stro- 
ny ukrvły porozstawiane piani- 
na i fortepiany. Upewniwszy, 
się, że nie pozostawił po sobie 
żadnych śladów, wyszedł przez 
warsztat na schody. 

Na balkonie, znajdującym się 
pa pierwszem piętrze i wycho- 
dzącym na podwórze; zauważył 
Józię opartą o balustradę. Ste- 
ła do niego profilem. Widocznie 
nie słyszała kroków. bowiem 
nie odwróciła głowy. , wise 


Z obrzydzeniem poczał ia sta:'«_Stasiek_odetchnał z mea) 


d 


prześlizgnął się jak wąż przez 
niebezpieczne miejsce. Znalazł- 
Szy się przed drzwiami miesz- 
kania Cymerów, nacisnął ostro- 
żnie klamkę. Drzwi ustąpiły. 

Stasiek wślizgnął się zkolei 
do przedpokoju. Wtem posły= 
szał w jadalni czyjeś kroki. No- 
gi zadrżały pod nim i już miał 
zamiar wybiec zpowrotem na 
korytarz, gdy otworzyły się 
drzwi í stanął w nich Cymer, w 
ciemnym paltocie z pluszowym 
kołnierzem i w kapeluszu n7 
głowie. 

Stasiek błyskawicznie zorjen 
tował się w sytuacji i widząc 
zdziwienie na twarzy Cymera, 
rzucił: 

— Dzień dobry panu. Jeszcze 
chwila, a nie zastałbym pana.— 
Właśnie żona pańska wysyła 
mnie na górę, aby pan był łas- 
kaw zaraz zejść do składu, Ma 
do pana pilny interes. i 

Wyrecytował to jednem 
tchem z dużą swobodą. Rybie 
oczy Cymera nie zauważyły 
nie podejrzanego w zachowaniu 
się “Staška, który wiedząc. że 
najmniejszy ruch może go zdra- 
dzić, wprost nadludzko panowal 
nad swemi nerwami. Wyszedł 
zwycięsko z tej obserwacji. Cv 
EE podał mu na powitanie rẹ- 
ę. : 

— opak zatem, bo ni 
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"| ETE przecz 
Echa ze stolicy. |Cudowne ocalenie. 


Życie Warszawy .w kilku wierszach. 


Wobec przypadającej w dniu 
5 października r. b. 150 roczni- 
cy bohaterskiej śmierci na polu 
chwały w obronie wolności Ka 
zimierza Pułaskiego, wydział 
pświaty i kultury magistratu m. 
Warszawy zainicjował opraco- 
wanie I wydanie życiorysu te- 
ko bojownika, w formie popu- 
farnej z przeznaczeniem głów- 
1ie dla młodzieży szkolnej oraz 
jako materja? dla odczytów i 
wykładów. Pozatem zorgani- 
Zowane będą przez specjalne 
komitety uroczystości z udzia- 
tem młodzieży szkolnej. 

Y o z a 

„Teatr Narodowy wystąpił z 
iwieczorem uroczystym ku czci 
[Wojciecha _ Bogłusławskiego. 
(Dane było przedstawienie, o0- 
jbrazujące epokę teatru Bogu- 
Isławskiego, na które się złoży- 
ło: akt melodramatu roimanty- 

znego „Izkahar*, wesoły wo- 
kewil z piosenkami „Duch prze 
<iwieństwa' i jeden akt kome- 
dji „Spazmy modne", Na po- 
czątku przedstawienia wyko- 
many był prolog pt. „Odgłosy 
stulecia” pióra A. Zagórskiego, 
na zakończenie przedstawienia 
(wygłoszony był wiersz p. t. 
* Bogusławski”, specjalnie na- 
pisany przez poetę Or-Ota. 

. Ka 


% 
„„ Magistrat uchwalił wystąpić 
do rady miejskiej o nazwanie 
lacu, na którym został powie- 
szony I pochowany 26 listopada 
1933 roku (około rogatki Jero- 
zolimskiej) Artur Zawisza Czar 
ny (jeden z przywódców po- 
jwstania 1931 r.) jego imieniem. 
atormast uchylono wniosek, 
dotyczący uczczenia pamięci 
poległych jednocześnie z Zawi- 
Iszą jego towarzyszy przez na- 
danie ich nazwisk przyległym 


do omawianego placyku uli- |q 
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/ Komisja magistratu do spraw 
fegulacji zdecydowała uregulo- 
wać ul. Plantową na Targów- 
(ku przez rozszerzenie jej do 35 
metrów. W tym celu część uli 
y będzię urządzona kosztem 
gruntów prywatnych, część 
aś kosztem pasa gruntów ko- 
elowych. W przyszłości ulica 
ta posiadać będzie charakter 
dużej arterii komunikacyjnej w 
dzielnicy, przez którą przebie- 
ga kolej obwodowa. 


Po oparkanieniu terenu na 
Błużewcu, dokąd przeniesione 
będzie w roku 1933 pole wyści- 
gowe z Mokotowa i będących 
ha ukończeniu robotach melio- 
acyjnych firma Jaskólski I Sp. 

póczęła roboty związane z 

vkonaniem samych torów 
wyścigowych. 4 


£Z powodu trudności kredyto- 
mych, ceny ziemt na terenie 


3 
Siedem zagród 


padło ofiarą pioruna. 


działy techniczne K. O. P-u, 
Andrnsze w rejonie |które w walce 


<Z Wilna donoszą: 
We wsi 
pdcinka granicznego Seiłowi- 
ze wskutek uderzenia piorunu 
stał pożar, który przy 
sprzyjającym wietrze szybko 
się przerzucił A 
+ na sąsiednie zabudowania. 
Jiezwłocznie przybyły na miej 
ce pożaru zaalarmowane od- 


LOUIS-LEON MARTIN. 


, SKĄPIEC. 


"Od samego początku swojej 
Ehoroby, nie przestawał się iry- 
tować. Wiedział, jak ciężką i 
beznadziejną jest jego choroba 
I myśl o zgonie przejmowała go 
buntem, 
;— Dlaczego już groziła mu 
śmierć? Dotąd był tak dumny 
ke swojej rzeźkiej starości. -- 
A wystarczyło drobnej nieostro 
ności, błahego przeziębienia — 
mierć jest straszną niesprawie 
dliwością. ) 
Silne ukłucie pomiędzy. żebra 
i potwierdziło jego obawy. — 
ył człowiekiem przyzwycza= 


jonym do rozwagi i jał rozpatry |ko trzy ulice. Trzy ulice, 


(wać szanse, 


pozostały: siły, które go już 0-|ba pracę płuc, oddech własny. 


puszczały, mogły go utrzymać 
przy życiu jeszcze dzień jeden .. 


chorego. Zdecydowała się wkoń 
£4 przemówić; Z 
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położyły ogromne zasługi. Mi- 
mo jednak energicznej akcji 
ratowniczej pastwą płomieni 
padło 7 domów mieszkalnych 
o ndk zabudowań gospodar- 
skic 


brał dwadzieścia franków i nic|Renacie? I poco oddawać wo- 
nie pomógł ?... Lekarze to osły! |góle? Nawet na progu śmierci, |się: 


moje córki. Niech tu przyjdą dzi 
siaj, |Cierpiał straszliwie, zdając so-|gaci! 


dręczącą myślą: 


cia", 


co posiadał. 
Dozorczyni domu, która mu pro|nął coś z pod poduszki. Otwo- 
wadziła gospodarstwo, krzątała |rzył paczkę. Ukazały się bank- 
kię dokoła niego w jego mansar |notv, starannie ułożone po dzie- 
dzie. Zamiatając, obserwowała |sięć sztuk. Przeliczył trzydzie- 
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Cała i zdrowa z pod kół pociągu. 


Widownią wpadła pod pociąg. 
cudownego ocalenia Krzyk zgrozy wydarł się z 
był dworzec kolejowy: w Gru-|piersi świadków wypadku. — 
dziądzu. Do pociągu toruńskie-|Gdy pociąg przejechał, zauwa- 
go, będącego już w biegu, Żono z radością f zdziwieniem, 
usiłowała wskoczyć że p. Kruszewska podnosi się z 


przylegającym do Warszawy 
spadły o 30 proc. Cena jej wa- 
ha się od 40 gr. w okolicach od- 
ległych od Warszawy do 6 zł. 
za lokieć w miejscowościach 
blisko przylegających do gra- 


£ £ Pat p. Kruszewska, jednak poślizg-|pomiędzy szyn 
c Wa wy. 2 à , 

nic Warszawy Zast nąwszy się, cała į zdrowa. 
KRATECZKI. +0) 23 


(arma sawa nioncciwego okspodyora, 


Jak Adolfek wywiódł w pole sierżanta. 


Kupujcie już teraz węgic!! 
Czy pamiętacie tegoroczną zł- 
mę? Czy pamiętacie ten kata- 
strofalny brak węgla, który 
spowodował, że ludzie odmra- 
żali sobie uszy i nosy w miesz- 
kaniach! Kupujcie węgiel! A 
żebyście nie zapomnieli o ostat 
niej przestrodze, jaką wam da- 
ta, zima, przypomnę ją pań- 
stwu w poniższej sprawie. 

Starszy sierżant 31 p. Strz. 
Kan. Wacław Kolanowski jest 
żonaty. To się zdarza nawet 
najprzyzwoltszym Indziom, mu 
simy się więc z tym faktem po 
godzić. Otóż, gdy szalała zima, 
w domu państwa Kolanow- 


tych. St. sierżant Kolanowski |skiego i świadka sierżanta Mro 
otrzymał jednak narazie zowskiego, sędzia Wojciechow 
tylko kwit, ski wydał wyrok, skazujący 
za okazaniem którego miałiAdolia Friesermana zaocznie, 
otrzymać węziel ze składu fir-|na zasadzie art. 591 k. k. na | 
my „ignis“ przy ulicy Kolejo-idwa miesiące więzienia, a na 
wej 27. zabezpieczenie jego stawienni- 
Wszystko byłoby dobrze, |ctwa wyznaczył kaucję w su- 
ale wojsko to nie żarty, sier- |mie zł. 200.—, polecając do cza 
żant Kolanowski nie mógł się [su jej złożenia aresztować Frie 
już zwolnić na parę godzin, by |sęrmana. 
węgiel przywieźć sobie do do- 
mu, zaczął więc poszukiwać 
ekspedytora, który za pewną 
opłatą załatwiłby to za niego. 
Znalazł się kandydat na prze 
więzienie węgla, a był nim 
Adolf Frieserman. 


Jerzy Krzecki. 


Wykrycie wielkie 


sich boo aimo ar się. ole zo Doslarezyé węgie? Już R scp. ab A 
— ciu wystaraj się się robi, dlaczego nie ech Ni i = RES 
węgiel, bo zmarzniemy — Pro- | goa oenas azego niet „Niech Niedozwołone praktyki biura wał się twaróg. Sprawa oparła 


siła i błagała męża p. Kolanow 


5 po południu wegielek będzie w 
S 


domeczku. 

Minęło jednak „popołudnie- 
czko", minął wieczorek i pora- 
nek, minęły trzy poraneczki a 
węgla nie było. 

— Panie Frieserman, kledy 
pan nareszcie u licha przywie- 
ziesz ten węgiel. 

— Co znaczy kiedy? Dziś 
wieczorkiem będzie. Węgla nie 
mają na składzie, to nie wy- 
dają. | 

Minęło znowu dni kilkana- 
ście, pani sierżantowa zbielała 
z zimna, sierżant zczerwieniał 
ze złości, a Adolfek węgiel ze 
składu zabrał i zginął. 

Starszy Sierżant Kolanow- 


Z Łucka donoszą: 

Władze bezpieczeństwa wo- 
łyńskiego Urzędu wojewódzkie 
go wpadły ostatnio na trop wiel 
kich nadużyć, dokonywanych 
rzą biuro okrętowe w Łucku. 
ilia „Societe Generale de Trans 
portes Maritimes“, którego cen 
trala znajduje się w Paryżu 
przy 6 Rue Auber. 

Nadużycia biura okrętowego 
polegały na tem, że biuro to w 
wielu miejscowościach na Wo- 
łyniu posiadało swoich agentów 
którzy tajnie działali, nakłania- 
jąc przeważnie włościan 

na wyjazd do Kanady 


a. 

Wacio jest mężem dobrym 
i poszedł na miasto starać się o 
życiodajny węgieł. 

— Narazie nie mamy. 

— Jutro może otrzymamy 
transport. 

— Niech pan przyjdzie po 
południu, może ze ćwiartkę bę- 
ziemy dla pana mieli. 

Tak zwodzili Wacia przez 
szereg dni, aż wreszcie udało 
mu się nabyć w spółdzielni po 
normalnej cenie 20 korcy we- 
gla, za który zapłacił 115 zło- 


Dr. Sołowiejczyk 


powrócił. ski zdenerwował się nie na żar || PObierajac za każdego podróż- 
Specjalista chorób skórnych I wene- |ty. Zima już minęła a węgla nie W WWIE d 
;  ezkych było, wobec. czego sierżant, |, Działalność powyższa kolidu- | 


ję z ustawą o emigracji, która | 


rzynagla + AE - 
DEANNA ANY = DTA0Z DROJA MATEI Oz oiwia sie wszelkiej podobe 


żantową, wniósł przeciwko 
Friesermanowi skargę do Sądu 
Grodzkiego. i 

Frieserman, dowiedziawszy 
się o tem kroku trochę stru- 
chlał, trochę zbladł, potem zro- 
bił się czerwony, potem znowu 
blady i w te pędy poleciał do 
starszego sierżanta Kolanow- 
skiego. 

— Panie sierżant! Ja panu 
już płacę te pieniądze, niech 
pan tylko cofnie skargę. 

— Nie, mój panie! Albo pan 
mi odda węgiel w naturze, albo 
sprawa będzie, 

Adolfek błazgał I prosił ale 
sierżant był nieugięty. Wresz- 
cie Adolfek wyszedł, a czy wyj 
ście jego z mieszkania sierżan- 
ta Kolanowskiego miało coś 
wspólnego z kolanem, o tem hi 
storja milczy. 


ADOLFEK UKARANY. 


W dniu wczorajszym spra- ; 
wa powyższa była przedmio- |darzył się tragiczny wypade 
tem obrad Sądu Grodzkiego. |  Przebywająca tam na wyw- 
Frieserman na rozprawę jed- 
nak nie stawił się, przeto po |wiczówna ze Lwowa, bawiąc się 
wysłuchaniu poszkodowanego |rewolwerem, 
starszego sierżanta Kolanow- spowodowała wystrzał, 


Piotrkowska 99 — Tel. 44-92. 
Przyjmuje codziennie od 2—9 wiocz, 
oprócz niedziel, 


Dr. med. 
Ni e o Ó 
iewiazski 
przeprowadził się na ul, Andrzeja 5 
Tel. 59-40, 

Choroby skórne, weneryczne 
i moczopłciowe, 
Naświetlanie lampą kwarcową 
Przyjmuje od 8-10 rano I od 5-9 wiecz. 


W niedziela | święta od 9 do 12 w poł. 
Dla pań oddzielna poczekalnia, 


włościańskich 


zachorowania na dur brzuszny. 


tygodniu 
21 wypadków zachorowań 
na tę zakaźną chorobę, 

„ Lekarze tłumaczą to naduży- 
ciem surowej wody, 
wiera dużo bakteryj. 

Poza tem do Wydziału Zdro- 


Skutki kobiecej 


z rozszalałym żywiołem Ze Lwowa donoszą: 


Straty są bardzo znaczne. 


— Mam wrażenie, że powi-|nocześnie radości I żalu: radoś-| — Nachył się, żebym ci się 


nien pan kazać sprowadzić dok-|ci z powodu nagromadzonych | przyjrzeć mógł. ! 
tora. pieniędzy, żalu dlatego, że miał| Badał jej twarz. Odnajdywał 
Porwał się na łóżku: rozstać się z niemi. A potem, |podobieństwo do siebie: te sa- potem. Szepnął: 


— Doktora? Poto by mi za-|komu je oddać: Brygídzie czy |me twarde rysy, 
wąskie usta. 


suche oczy, 
Mówiła, skarżąc 


Zmarszczył brwi: x myśl rozstania się z pieniędzmi| — Mój mąż zarabia niewiele. 
— Lepiej będzie uprzedzić |była nieznośna dla niego I nie-|Z trudnością tylko wiążę koniec 
możliwa do urzeczywistnienia. |z końcem. Ach! nie jesteśmy bo 
Kobieta wyszła. Został sam z |bie sprawę, że dzieje się tak nie 
z powodu chorych płuc tylko. 
Wsunął banknoty na dawne 


Zachichotał złośliwie: 


— I ja także nie .. 
— Skazany jestem na śmierć. e opi 


I przypomniał sobie słowa 
nęła go wściekłość. 


ło monsardę, w której mieszkał |mam żadnych pieniędzy, nic nie 
I jemu także pozostawały tyl ojciec: łóżko, kulawy stół, wy- |mam! 


dla |platane krzesła, pakę z książka-| Brygida odsunęła się przera- 


jakie mu jeszcze |których zaoszczędzić było trze-|mi w kącie. Następnie kaszlnę-|żona Renata weszła do pokoju. 


ła, aby zwrócić uwagę ojca. —|Obie kobiety. poróżnione mię- atk Aer Eni współ- 


Oszczędzić! Pomyślał o tem, |Otworzył oczy. mówiąc: 


f dzy sobą. wzajem obejrzały się 
Mozolnie wyciąg- 


— Posłałem po ciebie, bo dja |od stóp do głów. Brygida. bar- 
bli mnie biorą. 4. dzo blada, usunęła się z pokoju. 
Próbowała zaprotestować: |Renata zbliżyła się do łóżka, 
— Co znowu, ojcze... szczerze przejęta: 

— Tak, tak.. wiem. co mó 4mCo ci brakuje, papo? 


ści pięć paczek: 350.000 fran- kwię. y — Nic I wszystko zarazem. 
ków. Jego maiatek! Doznał jed- 


luż no mnie... poprostu... 


E E H S O 0 


okrętowego. p 


|nej agitacji, skłaniającej do wy- 


Ladorowania ma tys trmyny 27,78 H; LUBIG 


wzmogły się. 

Łódź, 5. 8. — W ostatnich |wotności Publicznej zgłoszono 
czasach wzmogły się znacznie |następujące wypadki chorób za. 
i kaźnych: czerwonka 1 wypadek, 

Do Wydziału Zdrowotności |płonica 16 wypadków, błonica 
Publicznej zgłoszono w ubiegłym |5 wypadków, odra 16 wypad- 
ków, róża 2 wypadki, krzłusiec 
1 wypadek i gorączka połogowa 
13 wypadków. 


która Za- |zanotowano 75 wypadków cho- 


Tragiczny koniec zabawy. 


rób o yk (s) Oddzielna poczekalnia dla pań. 
DOKTÓR 

nieostrożności. WOŁKOWYSKI 

który ugodził stojącą obok niej powrócił. 


W Kutach koło Kossowa dą Annę Łazarewiczównę w prawą 
„ |pierś, 


czasach letnich Anna Abrahamo |na miejscu. 


przytrzymaną i odstawiona do 
sądu. 


duszki, otarła czoło, 


Spostrzegł jej zdrowa cera, spo 
kojne rysy, przezroczyste oczy, 
pogłębione smutkiem, lecz za- 
razem i usta, pełne, czerwone 
usta istoty, 
Powstał w nim bunt na widok 


„, [tego wspaniałego zdrowia, do- 
Poimował. że ona zastanawia skonałej równowagi, w chwilt; 


miejsce, przymknął oczy i cze- |się nad jego kłamstwem. Ogar- j TAP PTT 
skazańca Dostojewskiego, idą- | kał. gdy jemu groziła śmierć! 


cego na miejsce kaźni: „Trzy| Gdy weszła Brygida, spojrze 


— Wynoś się! Chodzi ci tyl- |kj zer 
tylko ulice pozostaja mi do ży- |nie jej przedewszystkiem obję- |ko o moje pieniądze! Ale ja nie kie i przenikliwe spojrzenie star 


ca, nie miała odwagi odezwać 
się. Szepnęła tylko: 


tych słów. 
luję ciebie... 


Jmowa mnie meczv, 


Nr 197 
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Place do sprzedania "EF" 


i w odległości 300—400 metr. od będącego w budo- 
= wię przystanku „Kaletniki* (pomiędzy Gałkówkiem 
LĄ a Zakowicami, od Zakowic 1 i pół klm., miejsco- 
wość sucha, położona tuż pod lasem Państwowym 

wielkości od 1000 do 1500 mtr. 
DZIAŁKI kwadr., zdatne pod zabudo- 
wania letaiskowe i założenie ogródków. 
Hipoteka czysta. Cena od 1 70 gr. do 2 zł. za metr 
kwadr. Wiadomość Józef Pieczewski, Gałków, 
dom Wacława Lisieckiego, w dnie powszednie od 
4 do 8 wiecz., a w niedziele i święta cały dzień. 


| 


Oszukańcze malwersacje mleczarza 


psują opinię Polski zagranicą. 


Z Bydgoszczy donoszą: | Obecnie wyszło na jaw dru- 
Onegdaj doniosła prasa w no |gie oszustwo, popełnione na 
tatce p. t. „Fałszerze ZKZ szkodę tejże firmy, a mianowi: 
listów przewozowych”, o doko- |cie: 
nanem oszustwie przy pomocy| Przedstawiciel wymienionej 
fałszowanych wtórników kolejo- | firmy p, Walter Lehwes, za- 
wych, |mieszkały w Bydgoszczy przy 
na szkodę angielskiej firmy  |ul. Św.-Jańskiej 15, otrzymał od 
„Goldrei Foucard i Syn w Lon |jakiegoś osobnika w Starogar- 
dynie". Sprawców tego oszustwa |dzie ofertę na dostawę 
policja ujęła. sześciu beczek masła 
którą to ofertę p, L, przyjął. 
Sześć beczek masła nadane 
na kolei przez niejakiego Hoff- 
mana w Starogardzie, zostały 
odesłane do Londynu, 


alory paszportowej 


o konsulat polski 
w Londynie, który przekazał ją 
jazdu zagranicę, Agenci „Socie- |zkolei policji bydgoskiej do wy- 
te Generale“ byli również pośre |jaśnienia. Policja zabrawszy się 
dnikami w wyrabianiu dla emi-|energicznie do rzeczy, po wiel- 
grantów paszportów, biorąc po|kich trudnościach wykryła jed- 
10 zł. ża fatyzę od jednego pasz |nak sprawcę, którym jest nieja- 
portu. Jak ustalono, wymienie-|ki 34-letni Franciszek Klatt, 
ni agenci wyrabial również mleczarz, zamieszkały w Demb 
nieprawne paszporty linie, pow. Kościerzyna, 
dla emigrantów w wieku pobo- W toku dochodzeń, Klatt 
rowym. przyznał się, że z jego polecenia 
Dochodzenia, które trwają, |wypełnił list przewozowy na sta 
przynoszą sensacyjne wyniki.|cji w Starogardzie jego szwagier 
Ze względu na toczące się śledz |Bielski, podpisując na liście 
two. bliższych szczegółów afe- sfingowane nazwisko 
ry narazie podać nie możemy. |Hoffman; po pieniądze zaś do 
Należy jeszcze dodać, że po|Bydgoszczy posłał swoją żonę, 
mieście krążą uporczywe poeło |której polecił podpisać się na 
ski, że w aferę tę zamieszani są|kwicie nazwiskiem Hoffman, 
niektórzy urzędnicy starostwa |Sprawą zajęła się, prokuratura, 


luckięgo. OKE GE rk 
H. LUBICZ 


choroby skórne i weneryczne 


powrócił. 


BEE rż Gda a A Pij 
Dr. med. Różaner 


Specjalista chorób skórnych, wenery* 
cznych i moczopłciowych. 
Leczenie sztucznem słońcem góre 

skiem. 
ul. NARUTOWICZA 9, tel. 28-98. 
Przyjmuje od 8—10 I od 5—8. 


W ubiegłym tygodniu ogółem 


Cegielniana 25, tel. 26-87, 
Specjalista chorób skórnych | wene- 
rycznych.  Elektroterapja. Leczenie 
tampa kwarcową. 
Przyjmuje od godz, 8—3 | od 6—9, 
w nieda, i święta od 9—1. 
Dla pań od 5—6 oddzielna poczek. 


kładąc ją trupem 


Abrahamowiczówna została 


Zaczynał z nią, jak poprzed- 
iio z Brygidą. Poprawiła mu po 
zroszone 


Pocałowała go, lecz, czujny 
na wszystko, poczuł, że wargi | 
jej nie zadrżały. — Wyszła po 
chwili. 

Po jej odejściu ważył i porów | 
nywał szczerość obu córek, — 
Brygida czy Renata? Jedna by- 
ła pie warta, co druga, Jedna 
zich chłodniejsza, druga bar- 
dziej przebiegła obie jednako- | 
wo oeboijętne i fałszywe. I im — 
może — miał zostawić swoje 
pieniądze? Ujął raz jeszcze swo 
je banknoty i łzy zadrżały na 
jego powiekach. Wtem, zrienac 
ka błysnęła mu myśi. Odrzucił 
kołdrę i z trudnością, chwiejąc 
się na nogach, podszedł do kąta 
z książkami, Ujął jedną z nich. | 
której okładka odstawała. Wsu- 
nął paczkę w ten otwór i wrzu- 
cił książkę pomiędzy inne; 

Przewrócił się trzykrotnie, 
zanim dostał się zpowrotem do 
łóżka. 

— W ten sposób nle dam nie 
nikomu. Kto mędrszy — ten ie 
odszuka. 

Śmierć chwyciła go. gdy z za 
dowoleniem zamknął oczy .. 
Tłum. £. M 


— Dziękuję, dziękuję... 
Przyciąznął ją do siebie. — 


lubiącej życie! — 


Ona zaś, czując na sobie cięż- 


— Mój biedny ojcze.. 
Chciał zgłębić ile mieściło się 


— Pomyślę o tobie. 
Zraniła ją złośliwa 


ironja 


— Nie dlatego bynajmniej ża- 


— Tem lepiej... I żegnał. Roz- 


—| lit ecne ___ Św 3 
ja í = SPORT = | Ze świata stalowych bicepsów. 


| ŁÓD 


Bramkarz Łodzi uratował honor Lwowa. 


Po raz drugi w roku bicżą- 


w swoje obięcia, ratując swe 


gami. Stan 2:2 utrzymał się do 


ły z atakiem, który pracował 


Finałowy okres walk fran- 
cuskich wkracza w najciekaw- 
szą fazę. Nic dziwnego, bo- 
wiem pozostali w turnieju co 


ZŻ—LWÓW 2:2 (1:1).  hitaia Pohoi prod lada 


aby zaczęli się bić, no i obaj 
zaczęli bijatykę, przerwaną in= 
terwencją arbitra. 

Olbrzym z gór Harcu poluję 


r cym reprezentacja Łodzi odnosi barwy od niechybnej przegra- |końca, mimo widocznych wysił |niezmordowanie z Baczem i Zi- |najlepsi zapaśnicy współzawod |na swój ulubiony podwójny nel 
A niemały sukces w spotkaniu ze nej. I mieliśmy prawie, że za-|ków gości. Reprezentacja Lwo- |merem na czele. Bądź co bądź |Niczący z sobą o palmę pierw-|son i wreszcie w 26 „minucie 
| Lwowem. W pierwszym meczu |pewnione zwycięstwo. gdyby |wa w przeciwieństwie do Łodzi|powinniśmy być zadowoleni z |SZEnstwa. Wczorajszy dzień |udało się mu pochwycić prze= 


który odbył się we Lwowie, ło- 
dzianie zwyciężyli w stosunku 


|nie Michalski w bramce, który 
strzelona piłkę z połowy boiska 


na każdym kroku przedstawia- 
ła zespół zgrany. lotny i bojo- 


wyniku remisowego, gdyż mo- 
głoby być w innym wypadku 


należał też do niezwykle cieka- 
wych i przyniósł przepełnionej 
po brzegi widowni moc sensa- 


ciwnika w morderczy nelson. 
Wilting nie widząc możności 0= 
swoóbodzenia się z chwytu ticle 


3:2, a w dmu wczorajszym |puszcza niefortunnie między nolwy. Tyły ich zgodnie pracowa- gorzej. EREE 3 
5 mecz przyniósł dee ien. KSC cji. Ewenementem wieczoru |ka poza dywan. Karsch, mus 
aj wy 2:3 — Wynik wprawdzie było spotkanie siejącego po-|siał siłą rzeczy skwitować z 
Te A RY strach: Czarnej Maski z Po-|chwytu, lecz gdy Willing wra- 


mógłby się gorzej przedstawić 
dla Łodzi, gdyby nie przypad- 


iefortunny skład reprezentacji Polski 


oschofiem. Już od gwizdku sę 
dziowskiego tajemniczy zapaś- 


cał na dywan podstępem wkła= 
da mu nelson. po raz drugi, 


Rik zywe T Eh b fa nik z właściwym sobie impe- |Chwytem tym jednakże Karsch 
sbwionę "atak: trad tylk świ s tem rozwinął atak. mocno uie- |przypieczętował swą porażKę, 
Swiat shy na: Grę k Mi kę.) IS ka ię Ń 'zechos OWaĆć a [3 pokojąc Pooschofia, który trzy |bowiem Willing zastosowa: 
ru- pank Rei T PRE RA R č a się przez cały czas walki |niem parady przygniótł nie- 
a Ab ea e aa A i w delenzywie 1 to mocno.. |zgrabnego olbrzyma do dywas 
wi DALEY checi, nie mer, po- Martyna najlepszym obrońcą. tchórzliwej, bo ograniczającej | nu. 
dołać swemu zadaniu, tembar- i s 53 a 7 4 JE Rygę ; > AKA ia aet aae V 
nej | dziej zaś, że trzymany był mo-| Pierwsze po dłuższym upły- |najsłabszą częścią drużyny, w |tlarczyk II, Kotlarczyk I, Bajo- | © Czesio ucieczką koszty IE pity kj 
neil eno przez „Karolka”. Wiinske, |wie czasu międzymiastowe za- |szczególności niedopisały skrzy |rek, Rusinek, Pazurek, Kałuża, |20. “nwřami zdawało sę,|darzyła zwycięzcę oklaskami. 
al EEN EE NE A boisku iak wody rozegrane w Krakowie, dła, jak t środek; tu rzucał się |Kozok i Sperling. że porażka Pooschoffa jest rze-| W ostatniem- spotkaniu dnia 
zyj zachowywali Się na Dolsku, JaK wody, TOZETA naj doba Oy ar Era K. takici Czechosłowacia: siko, (Cza przypieczętowaną. Herku- |walczył Szteker contra Mie 
po ciężko przebytej chorobie. —| zgromadziły rekordową, jak na|w oczy brak jednostek takich, zechosłowacjia: Andrejko, |i ; A ż : s À , 
od A rzeby! 10 . PRTOMACZY SEVEN AYS hia R ; 2 Kubiński hy Noc Schilin. leS. -Żydówski obawiał _się|chaelis. Olbrzym litewski wal 
Słusznie też ktoś złośliwy naz-|okres wakacyjny, ilość publicz |jak Balcer, czy też Kubiński, |Kuchynka, Novak, dr. Schillin- - > ' s 
ta Słusznie też ktoś złośliwy naz res SAEN EA pt Re zi ) oł jenić bez |zer, Stet. Cetkowsky. Szoral |7W!aSzcza przedniego pasa nie- |czył brutalnie jak nigdy dotąd 
wał ko „trupem“. Jedyną ostoją |ności (10 tysięcy), która ocze- |których gra mogła zmienić bez |ger, Steif. Cetkowsky, Szoral| Znajomego  zapaśnika. P ił zockwWikk "4 
ataku łodzian był Stollenwerk kiwala w wielkiem naprężeniu |względnie rezultat matchu. izy: Foltyn, Pnek i Uher. Esbo” i: Stead SSU Emi ESA nika Die 
a prawem skrzydle, który pra-| wyni ugiej rozgrywki o pu A F NT OBA ierwszą połowę gry można | >=; - $ yI NAWE CET | aniem. 
na piana skient arktis pra- ab abede FutODy szef Obok jednak kierownictwa | nazwać okresem, w którym ża gwizdek arbitra oznajmiający| Mistrz Szteker jednak szyb- 
= pad ` x Pier tana Zw Ta i Sai mecz jednak nie |dFHYDY. które dokonało niefor | dna z drużyn nie miała przewa- |K9niec walki z wynikiem nie-|ko uspokoił zacietrzewionego 4 
ii h En sikse EZURS usprawiedliwił - przywiazywa- || nego wyboru, winę ża słaby |> O ile jednak drużyna poj. |"ozstrzygniętym. Maska pod- |Litwima, stosując względem nie 
aty rym zy pył a ERa e t Sh do niego nadziei i wypadł |Tęzultat oraz za niezwykle mar | Ska była groźniejszą pod bram- |SZ9d! do stolika sędziowskiego |qo ulubione nożyce i uderzee 
| pil rzut karny, Petrym jednako- ON om blado. Gra drużyny ^Y poziom gry ze strony druży |ka dzięki swej przebojowej si- |domakaląc się walczenia z|niem twarzy przeciwnika 0 
WO 0 O awek Solskiej, zestawionej niefortun= | "Y, polskiej Jakiego Świadkami | je napastników (Kozok i Pazu- |! oSchofiem aż do rezultatu i|piersi, Po tei „nauczce” Mik 
w bik Olek zupełnie słusznie ratu- | polskiej, Zest DZA byliśmy po przerwie, ponosi |-epy tyle Czesi stali wyżej wypłaty 100 złotowej premji. |chaelis przechodzi do defenzy= 
lo- | jac sytuację, strzelił piłkę w aut. |nie przez kpt. związkowego P. | „i, kiero Zwiąż | CS2 O tyle CZESI Stal WYŻEJ |D ooschoff sadanie © z t ; 
| Lwowianie nieco zaczeli przy: Lotha oraz wspomiany już z także i Zarząd Polskiego Związ | technicznie I górowali dokład- | ooSCioff na żądanie Czarnej |wy, co jednak nie nchroniło go 
ła] Lwowianie nieco zaczęli przy- kazii meczu Kraków — Lwów | Ku piłki nożnej, który dopuści! | nozoją į celowością podań. Maski nie zgodził się powołując |od porażki. 
gniatać gospodarzy. W jedny mjo a anini AEE A TE: by|d0 urządzenia wyczerpujących Pierwsze minuty przynoszą |SI4 "â regulamin, nie pozwala-| Szteker celowemi atakami o- 
| z wypadów drużyny łódzkiej, łe powodem niezwykle słabej |zawodów czwartkowych. Jeśli | „jenerwowanie naszej druży- |1307 na prowadzenie pierwsze- |słabia olbrzyma i wreszcie w 
jaf} po wypracowanej pozycji przeż| Y I iruż: ae olskiej noprzednio przepisy PZPN za- |ny a skuteczną dość oienzywę [9 Spotkania ponad 20 minut. |18 minucie bardzo efektownym 
ry. Stollenwerka, pierwszą bramkę = MOŻ zak być zadowoli 5 braniały graczom wyznaczo- Czechów. Wynikiem jej jest Zdanie to podzielili również $ę- |przerzutem przez ramię rzuca 
się| W 17 minucie zdobył Król. Pro-| * aliśm - rczultat remisowy |" do reprezentacji brania U- | zdobycie już w 7-mej minucie |dziowie i arbiter. Żądanie Ma- |vo bezapelacyjnie na dywań. 
el- wadząc 1:0 drużyna nasza po- |UZY Apie Azję z nieszcze | działu W jakichkolwiek zawo-|pramki przez Szorala (Czecho- |5K! C9 do 100 złotowej premji |Przyrnebiony porażką Michae= 
d-|  czyna niepotrzebnie się dener- pak Skladem drużyny czes- | dach na 3 dni przed samym me- | fowacia), który wykorzystał 70Stało również nieuwzględnio- |lis zażądał rewanżu. 
ja. | _ wować i znów Wildner zatrzy- ek zawdzięczamy to jedy- Czę: to karygodnem rzeczywi | ląd Bajorka. Fontowicz źle|"% Ponieważ przed wstąpie-|  Najciekawszem spotkaniem 
tt muje piłkę ręką. Tym razem po la swietnej Sire RAY obroń» ście było urządzenie omawia- robinsonując puszcza piłkę do niem do turnieju tajemniczego |dnią dzisiejszero hędzie bez- 
nb dyktowany wolny, był przyczy | * Martyny i Bułanowa oraz nych już zawodów próbnych w siatki i zapaśnika. sędziowie oznajmil |sorzecznie walka eliminacyjna 
ną do wyrównania przez  Os-|ZÓWw: Martyny PWA Arae | ini 'artkowym siatki; 4 p 00 f ie lp hof T E PAAIE 
3 ki 24-tel mminuci niczmordowanej grze nieza- | 97/4 SZWATIKOWYM. Mała konsternacia, ale dru- |" że 100 złotowe premie Pooschoffa z Garkowienką. 
| wskiego w 24-tej minucie. — „A 4 > s S s iemniei ciekawa bedzie 
Gej POW Ornano złe: Bł ENAA cta- wodnych pomocników braci |Skład drużyn przedstawiał się |żyna polska  zaanimowana przysługują mu jedynie za każ-| Niemniej ciekawą bedzie de» 
ia Ataki reprezentac C PB: tepująco: Polska: F jeż dego zwyciężonego zapaśnika. |cyduiąca walka Karscha z Czar 
i ją się coraz częstsze Bacz pusz Kotlarczyków., następująco: Polska: Fonto-|przez publiczność przychodzi node alko al kM, NOS [487 ok 
sai ża bomby” na bramke, które! Natomiast linia ataku bvłalwicz, Martyna, Butanow, Ko- |po kombinacji- do siebie i uzy- ||. 77% wa kę nierozstrzyg-jną Maska.. tóry okazał się 
er cza „bomby“ na Bpi pk y è skuje szereg rzutów różnych nietą lub porażkę. przeciwnikiem eroźnym i kikú 
jednak wyłapuje ! IC 1als L. Nu- 7 3 i EP AUKORCA nod kombinacji Rir- Spotkanie dwóch mnajwięk-|wvstenami obudził  trwoge 
aI brzeciwiuków: — Wczora SZd rew d S ortowa olic | sinek-Pazurek, strzela ten 0- | 7yCh prutali obecnego turnieju |wśród atletów tej miary nawet 
Hat ale Z EGIKU . R ap Sin d af Å A c » Feras è A 5 . 
e vaan stara „spss zy * [statni w 17-tej minucie ostro na | Karscha z Willingiem zatraca: |co i Pooschoff, 
ię, Nunske bardzo osłabiony, przy > yA gą Sa r ledna (Asdrsii ,|ło chwilami wszelkie zasadv| W. trzeciej parze walczą 
na | każdym pojedynku przewraca Łódź zwyciężyła powiat. bramke. Jednak < Andreiko | aiki francüskiej I było jedynie |mistrz Polaki Szteker z brata 
ee aa Amami aranci Dwudniowe zawody sporto- | 3000 mtr.: 1 Olczak 10 m.| Następuje okres zmlennych |1} Parodija, Galerja _nalegatajnym - berlińczyktem — Willin= 
a, urze śmiechu. Po kilku mimt- | wę Policji Wojewódzkiej  zgro- /314 s. f dłaków, aż wreszcie w 25-tej tak na jednego jak i drugiego, ziem. 


tach Łódź zdobywa sobie zua» 
czna przewa Wóke, rehu- 
bilitując się w 13 minucie, z po- 
dania Stollenwerka strzela dru- 
gą bramkę. Sędzia dyktuje kar- 


mądziły na starcie około 

wodników, y 
Wyniki techniczne poszczegól! 

nych konkurencyj przedstawiają 


się następująco: 


za- 


AAC mtr; 1 Olczak 19 m. 
2 s. | 
10.000 mtr,: 1 Paduch 37 m. 
29 s. 20) | 
Skok wzwyż: 1 Chmielewski 


minucie Kożoók, iż był nieprze- 
pisowo atakowany. przebija się 
z niezwykłym spokojem i zdo- 


bywa zbliska wyrównującezo 
goala. Polska ataknje teraz wię 


Miązanka wyników piłkarskich 


Union — Hakoah 4:0. 


> ny dla lwowian, strzela pewnie 1 m. 47 cm. f 
rkawicznie. Stollenwerk, cej, owocem tego jest zdobycie 
Br Ę tyż Aayiczalć O $ zę STRZELANIE. Skok wdal: 1 Kwasek 5 m. w 28-mej minucie drugiej bram | Union — Hakoah 4:0 (2:0). sędzia usunął gracza kl. Poznań 
sA Bpa skt, chwycił piłkę a) Strzelanie z kb, na odle- |34 cm. - ki przez Pazurka. Wynik 2:1| Zawody o mistrzostwo klasy [skiego z boiska. — Ponieważ 
Lwowa Albansk’. ONE | głość 200 mtr, 1 m, zdobył post. |. Rzut kulą: 3 Szalik 10,52 m. utrzymuje się do pauzy. A. Jedyne zawody A-klasowe |gracz nie chciał opuścić bois 
= | WSTYDŹCIE SiĘ WYBRAŃ= | opaski 125 pkt. t dyskiem: 1 Szaflik GBP Ar o przerwie gra całkiem |przyniosły zasłużone zwycies- |sędzia p. Joński odzwizdał zas 
S PR ds b) Strzelanie z floweru na od R oszczepem: 1 Szaflik |nugna i bezbarwna. Okres zu- |two drużynie Unionu. Bramki |wodv. ALTI 
r CY ŁODZI! ległość 50 mtr. 1 m. post. Domal yi m. +1 Mikołaj pełnej przewagi Czechów, któ- |dla Unionu zdobyli: Hahn 3, Hof| 454% l 
y- Warszawa — Łódź 5:0 (0:0). ski 251 pkt. ki ie granatem; ajew |rzy atakują zawzięcie i usiłują |man 1. Hakoah nie wykorzystał] Huragan — Kolejowy 2:0. č 
Drugie zawody o puhar ro- c) Strzelanie z floweru dla |S "2 , też, Łódź i za wszelką cenę wyrównać. |rzutu karnego Sędzia p. Andrzej Zawody o mistrzostwo klasy 
: zegrane w dniu wczorajszym |oficerów 1 m. podkom. Unge- i 2132, © yła *BFOSUBY PORE polska via éy jak. ib C. Sędziował p. Rakowski. — 
isku Legii przyniosły Wy er 247 pkt. iig Wig. usiłuje utrzymać wynik. Ź . l 
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gra mało fateśebająca z lekką Lm. a przod. Stejsko 63 pkt. Porażk Polski początku Martyna i Bułanow B. Wczorajsze derby żydow-|C. Sędzia p Kowalski. 
przewagą Warszawy, której a- Strzelanie z rewolweru na B d x oraz bracia Kotlarczykowie. skich klubów zakończyły się za 
= tak zaprzepaścił szereg muro-|odległość 25 mtr. 1 m. post.| W udapeSZcie. |Zawodzi natomiast linia ataku, służonem zwycięstwem Hasmo PABJANICE. 
wanych pozycji. _ Łodzianie |Czyż 76 pkt. W dniu wczorajszym odbyły | gdzie najsłabszym graczem o- |nei, która grała bardzo dobrze.| Burza — Ł. T. S. G. 5:2. 
dość czesto dochodzą do głosu, się międzynarodowe zawody kazuje się Sperling, zaprzepasz | Bramki zdobyli: Fumec, Vren-| Zawody towarzyskie rozegra 
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wie znaczna przewaga War- | =o pin f m Tarczyński czas 1 |sunku 51:27. Wyniki szczegóło- Bardzo słabym punktem jest + żynie pabianickiej nad rezerwo+ | 
szawy, dla której bramki zdo- godz 53 min sz A l także Bajorek w pomocy. Wy- | Hasmonea II — Kadimah II 2:3.| wym składem drużyny łódzkiej © Ę 
l. byli: Steuerman, Przezdziecki 110 płotki — Kolman 16,2. równująca bramka dla Cze-| Mistrzostwo rezerw klasy B.| WA STW © 
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z Warszawy: __ Kisieliński, |qość 35 klm. 1 m. post. Weso- "400 mtr. Barsi 49,6. pie niezbyt dokładnie piłkę, któ |- Pogoń — T. U. R. 5:1 (1:0). Geno warzyS e. Ostrow 4 
» Zwierz II. Przeździecki. Sę- |jowski czas 3 godz. 2 min, 34 s. t kulą: Darunyi 14,52 rą dobija Szoral. Mimo wiel-| Zawody o mistrzostwo klasy |ski Klub Sp rtowy z 6 rczerwo- 
dzia p. Mallow. Widzów 5 ty- Ran te: Petkiewicz 4,01,4|Kiel przewagi, Czest wobecj|B. Zasłużone zwycięstwo Pogoj wymi. 
sięcy. HIPPIKA. 15 Polski) "+ |dzielnej obrony drużyny pol-|ni, która wystąpiła z rezerwą. 
a Skoki na koniu 1 m. Pańkow |(rekord R sambi 10.8 skiej, nie mora uzvskać zwv-|Bramki zdobyli dla Pogoni: Nai|O. K. S. (Ostrów)—K. K. S. 1:2. 
GDYNIA — POZNAŃ. ski. aja: Kent: 1) Marvalita |gigstwa., Sędziował bardzo do |3, Silnicki 2, dla TUR-u Reich.| Zawody towarzyskie Zasłu- 
i W biegu kolarskim Gdynia| Cięcie szablą 1 m Zofiáski: Py dyskiem: arvata | rze p. Langenus (Belgia). _ |Sędziował p. Szer J. sey wygrana drużyny raa 
m ń łodzianie zajęli 2, W zręczności na koniu 1 m. |**S<: 4 | . „ad 
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a ! 400 mtr.: 1 Muszyński 1 m.| 800 mtr. Barai 1,922. ramki z : l f ver), Vienna — B. B. S. V 1:0. 
i min, Sztafeta 4 X 200: 1) Wegry |Beymaman 2, Maurer 2 i Saw-| Przy stanie 2: k 
i p Jeżak (TZS) 13 godz. 17,5 haseki T AA Tes 3 P oska 1315 (rek S ri d ka. Bramki dla Krakowa e do” 7 i e 2:0 dla Szternul Hamburger S. V. — Ruch 4:2. 
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= i ik 20,05 Lekcja języka francuskiego — lektor Lucien ską. Prawdziwą ozdobą programu będą występy Bieg dookoła Polski. Wy Seg: 
r Radjo-kącik. Roqilzty; 20.30 Koncert międzynarodowy z Pra- | chóru cyzańskiego, tym razem na tle dekoracji w Helenowie. 
c Ponłedztałek. 5 sierpnia. 3 gl. Transmisja do Warszawy, asg ARS ke skiego obozu | z nowym oryginalnym re-| W dniu wczorajszym rozpo-|szych miejscach: Kiczek, Tro- 
a Warszawa, 1414 m. — 13,00 Komunikat me- | Budapesztu I Zagrzebia; 22,00 Komunikat ZY Rady Jk czął się w Warszawie Il bieg do |paczyński, Olszewski, Śliwiński, 
,, teorologiczny 1 komunikaty przygodne. 15,40 Ko- | rojogiczny, 22.05 Komunikaty Polskiej Az. TR. eatr całkowicie zabezpieczony przed desz- |okoła Polski. Startowało 70 za-|Stahl, Brymas, Joński, Micha- 
f munikat gospodarczy. 16,15 Przegląd komunika- | graficznej (PAT). 2220 Komunikaty: policyjıy, | Letniego od godz, 8 wiecz. wodników. Pierwszy etap War |lak, f k 
3 cyiny; 16.30 Kacik artystyczny „LSG”, Występ | sportowy, nadprogram; 22,45 Muzyka taneczna z Teatrz calkowicie zabezpieczony przed deSz- |szawya — Łódź wynoszący 145| W oczekiwaniu zawodników 
p. Ireny Borowskiej, artystki dramatycznej; 1640 | Krakowa. zę Lary kini. przebyło 64 zawodników. | biegu dookoła Polski odbyły się 
Ę Koncert z płyt gramofonowych; 17,15 Komunikaty | w ZD ZA W = Na metę w Helenowie przybyli |zawody kolarskie z udziałem 
0 17,25 Odczyt z cyklu org- przez min. w. r. i o. p. | "7 piii zawodnicy w następującym po-|ząwodników warszawskich: = 
p. t. „Charakterystyka pracy w bibliotece EE TEATR W OGRODZIE STASZICA, *% % DYŻURY APTEK. rządku: 1) Stefanski 4,15,37, 2)|Podzórski i Kędzia (Szamoła — , 
© p. Janina Filipkowsku-Szemplińska; 17,50 Ostat- | Dziś, poniedziałek, dnia $ sierpnia premiera o- Dziś dyżurują apteki: Wójcickiego, Na- | Kalinowski 4.20,34, 3) Sobolew- |nie przybył). W wyścigu o na* 
i nie nowiny z wystawy: Transmisja z Poznania czekiwanej rewji „Zastaw się, a postaw się”, nad | piórkowskiego 27, W. Danieieckiego, ul. | sj 4,22.54, 4) Kołodziejczyk (U- grodę Unionu pierwsze miejsce 
na wszystkie stacje polskie. 18.00 Transmisja | której wystawieniem pracuje caly zespół z K. Ta | Piotrkowska 127, P. Ilnickiego, Wólczań- nion). 5) Konopczyński, 6) Hein |zajął Zybert przed Puszem. — 
> Í mizyki lekkiej; 19,00 Rozmaitości, 19,25 Komuni- | tarkiewiczem, R. Szmarem, Z. Białostockim t K.| ska 37, Leinwebera Plac Wolności 2, Hart |rich, 7) Olecki, 8) Malczewski, {Bieg demifond wygral Wiśniew 
katy: rolniczy 1 meteorologiczny; 19,56 Sygnał Mackiewiczem na czele. Niektóre numery jak np. Kahana. Aleksan- 9) Łazarczyk, 10) Więcek (ze-|ski. Bieg wę | 
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Największa stacja radjowa w Europie. 


„_ [W potężnym kompleksie bu- | 
Hynków Savoy Hill w Londynie 
ozsiadła się największa radjo- 

a stacją Europy 

ritish Broadcasting Company 

ótko B. B. C. 

Każda z 10 sal radjostacji ma 
swoje specjalne przeznaczenie, | 
We wszystkich zastosowano ory 
ginalny sposób 

wytwarzania nastroju 
m aktora, a mianowicie ściany 
„studjów” obwieszono barwne- 
(mi malowidłami, w modernisty- 
cznym tonie przedstawiającemi 
pdpowiednie sceny, I tak np. w 
sali słuchowisk dla dzieci nama- 
lowano niedostępne góry, urwi- | 
ska i zamki na lodzie, W sali hu 
moru wiszą ucieszne sceny wy- 
wołujące wesołość i t. p. 
Niewielki mroczny pokój to 
4 siedzba inspicjenta, 
mózgu radjostacji, 
Długi rozdzielnik, opatrzony 
ziesięcioma rączkam|, pozwala 
ączyć lub wyłączać audycje, na | 
dawane choćby w 10 studjach | 
araz. Każde studjo bowiem ma | 
wój program, który wykonywa | 
lściśle co do sekundy, nie wie-| 
dząc nawet, że inspicjent wpla- 
ta w jego program 

produkcję innych studjów. 
Æfekty nadzwyczajne, możli- 
wość kombinacyj | zmian niezli- 
czona. 

Na schodach i w hallach ruch 
ogromny, Pracuje tu przecie oko 
ło 800 osóbl; Drugie piętro — 

ala przełączeń, kontrola, tele- 
Koy. Tutaj zbiegają się druty 

10 stacyj prowincjonalnych 
Era bezpośrednio z B. 

, © O ile zachodzi tego po- 
trzeba, zapomocą prostego prze 
sunięcia jednej rączki, włącza się 
do mikrofonu B. B. C, audycje 
prowincjonalne, 

W piwnicy mieści się studjo 
„tricków, Właśnie studjo prze- 
Irabia się: zamiast przestarzałe- 


nów, skrzyp studziennego żóra- 
wia, chrzęst łańcuchów, warkot 
samolotu, klekot bociana... 
Wygodne, pewne i tańsze, — 
mówi p. Widley, Ot naprzykład 
teraz, Do sztuki, którą będzie- 
my niedługo grali, potrzebuje gło 
su mewy. W całej Anglji jest tyl 
ko jeden człowiek, który umie 
naśladować mewę. Ledwie go od 
szukałem, gdyż wyjechał nad 


Z okazji dwudziestej roczni 
cy pierwszego przelotu francu- 
skiego lotnika Bleriot nad kara 
tem La-Manche, - przypomina- 
my niektóre dane z historji lot- 
nictwa, które w ubiegłych dwu 
dziestu latach dosięgło niesty- 
chanie szybkiego rozwoju w 
stosunkowo krótkim czasie. 


Historja prób przelotów nad |i 


kanałem La Manche notuje 
pierwszy lot pomyślny już 
w roku 1785, 

kiedy 7 stycznia wzmiankowa= 
nego roku Blanchard i dr. Jefie 
ries aerostatkiem wnieśli się Z 
wybrzeża Duwru, by po 3 go- 
dzińach wylądować szczęśl:- 
wie na przeciwległym brzegu, 
we Francji, w lesie niedaleko 
Guines, w pobliżu Boulogne. 


Pomyślny lot Blancharda wy 


wołał w całej Francji 

szczęry entuzjazm; 
zwolennicy podróży powietrz- 
nych już wówczas marzyć za- 
częli o dostaniu się do Amery- 


mi zasłonami z materji — ściany 
lobłożone będą 

masą azbestowo„korkową, 
która znakomicie tłumi i sku- 

ia głos, nie „połykając” go jed- 
ocześnie, 

Z boku „że mow PESA 
5z zyrządów, — to arsena 
Rd A RÓ nam kilka 
tricków  słuchowiskowych. A 
więc wiatraczek z gumowemi ra 
mionkami, naśladujący do złu- 
(dzenia 

warkot motorów, 
bęben,  „nastrojony”* na 
grzmotów, przyrząd RÓ 
szum fal i plusk strumienia, 
wielkiej cynkowej skrzyni mie- 
i się przyrząd do 
„robienia pociągu. 

Až sześć osób pracuje przy tej 
‘skomplikowanej funkcji. 

P, Widley, kierownik studja 
tricków" wyjaśnia: 

— Naśladowanie głosów na- 
fury na sztuczncyh przyrządach 
fo rzecz 

droga, niewygodna 
|, co najgorsze, niepewna. La- 
two o pomyłki, kawały, Zawar- 
fiśmy umowę z fabryką płyt gra 
ofonowych, która wytwarza 
ila nas specjalne płyty z głosa- 
mi natury. 

Po chwili słyszeć można roz- 
gwar kawiarni, potem miaucze- 
nie kota, szum fal. bicie dzwo- 


ton 


t 


Katastrofa 


Nagła powódź zerwała most na rzece Colorado i ekspres wpadł w rozhukane fale. 
Oryginalne zdjęcie zostało dokonane z samolotu. 


'|reux. 


kl; tymczasem okazało się, że 
już sama podróż przez kanał w 
odwrotnym kierunku, t. j. z 
Boulogne do Anglji 
trudniejsza. Gdy w roku 1786 
wybrali się w nią balonem 
dwaj śmiałkowie Pilatre de Ro 
że i Romain przedsięwzięcie 
ie i 

skończyło się katastrofą. 
Balon zapalił się, a odważni 
aeronauci zginęli, roztrzaskaw- 
szy się w miejscowości Wime- 

Nieudana ta podróż na czas 
dłuższy powstrzymała zapał 
amatorów podróży powietrz- 
nych. Następne próby podięte 
zostały niemal 

po upływie stulecia 
przez lotnika Lhoste, 9 wrze- 
śmia 1883 roku. Mówimy tutaj 
tylko ø podróżach powietrz- 
nych z Francji do Anglji, które 
przedstawiały 
specjalne trudności, 

jak dziś lot z Europy do Ame- 
ryki, gdy podróż w odwrotnym 
kierunku, ze względów atmosfe 
rycznych była. łatwiejsza, a 
stąd eksperyment Blancharda 
niejednokrotnie został powtó- 
rzony. Ą 

Po pierwszej swej udanej 
podróży, Lhoste powtórzył ją 
w roku następnym i jeszcze kil 
kakrotnie. znaidujac naśladow= 


amerykańskiego 


TR 


Redaktor naczelny; Franciszek „ Probsj„ 


morze na wypoczynek, Za uży- 
cie go w studjo trzebaby mu za- 
płacić 

20 funtów 
(około 860 zł.). A przecież i on 


„formie”, 
płyty będzie kosztowało 30 fun- 
tów, do kompletu przybędzie 
|krzyk mewy i będziemy mieli na 
lzawsze spokój. 


| 
| 


Samodzielność płci pięknej w oświetleniu 
amerykańskiej pisarki. 


Amerykańska pisarka, 


| mądrych życiowych po 


O 
4! 


| wateli. 
Oto co mówi o typie 

„Stabej“ kobiety: 

— Jeszcze 


135 lat temu 


Poprzednicy Bleriota. 


ców w osobach aeronautów: 
Heroć, Latruffe, de la Vaulx. 


wały się jednak tylko 


Echa proce 


jest nieco | 


nad Pary- 
Farman w 


Ibert przeszybował 
lżem i wieżą Eiffel, 


Wszystkie te przeloty odby [obozie w Chálons utrzymał się |rzyszący 


cztery godziny w powietrzu 


ji papieskiej. 


„Echo“ zamieściło już kilka zdjęć z pierwszej procesji pa- 


pieskiej poza murami Watykanu, 


Powyżej widzimy ciekawy 


moment przed frontonem Bazyliki św. Piotra nadesłany nam 
przez iedneśa * nalskich uczestników tei wiokonamnei chwili 


wyłącznie balonem, 
aż do.roku 1909, który staje się 
datą epokową w lotnictwie, 
gdy "po raz pierwszy aparat 
cięższy od powietrza znalazł 
się w przestworzach. 31 grud- 
nia 1908 r. Wilburt Wright 
który zadziwiał świat próbami 
lotu na swoim samolocie, odbył 
pierwszy lot długotrwały, w 
ciągu 2 godzin 20 minut prze- 
biegając 125 kilometrów. 

Od tej chwili nikt już wąt- 
pić nie mógł o przyszłości no- 
wego sposobu lokomocji. Zapa- 
liwszy się przykładem wielkie- 
go pioniera lotnictwa, we Fran 
cji przedstawiciele lotnictwa 
krajowego: Blériot, Latham, 
Henry Farman, Paulhan, Rou- 
gier rozpoczęli swoje wyczyny 
w dziedzinie sztuki lotniczej. 

Przypominamy w krótkości, 
że w ciągu roku 1909, Rougier 
wziął rekord wysokości na 
zieździe w Brescia, 


ekspresu. 


(H) 


inni zaś lotnicy, z Bićriot' em na 
czele, odbywali podróże mię- 
|dzymiastowe. 

Wreszcie 25 lipca 1909 r. na 
stąpił pamiętny 

pierwszy lot Blóriot'a 
na monoplanie przez kanał la 
|Manche. 
Zanim Blériot dokonał tego 
lótu, próbował go już przed nim 
lotnik Latham; wzniósłszy się 
na 200 metrów wysokości w 
Sangatte, sterował wprost na 
Anglię, eskortowany kontrtor- 
pedowcem Karpon. Po przele- 
ceniu 18 kil. poczuł, że motor 
odmawia posłuszeństwa. Zmu- 


p. 
Lois Kent, znana jest ze swych |wanej, muskularnej, 
lądów, 


|wyśmiewano się z wysporto- 
niezależ- 


[nej kobiety, przeciwstawiając 


może zawieść, może nie być w |jakie szerzy w prasie na użytek lją, jako typ ..kobiecie słabiej”, 
Tymczasem nagranie |swych współobywatelek.i oby- | rzekomo naturalnej i jedynie po 


dobającej się mężczyźnie. 
Dziś już jednak bardzo mało 
miejsca zostało dla panien, któ- 


niedawno temu ire potrzebują dużego. 


|szony do opuszczenia się na mó 
|rze, został przyjęty przez towa 
mu _kontrtorpędo- 
| wieć 

Blériot był szczęśliwszy 
| Startował w niedzielę 25 lipca 
1929 roku o godz. 4 i pół zrana. 
pod eskortą kontrtorpedowca 
Fscopette. Po 28 minutach miat 
|kanał La Manche za sobą i lą- 
|dował na ziemi angielskiej na 
|płaskowzgórzu Folcland, gdzie 
| oczekiwał go przyjaciel, wywi- 
jając trójkolorową flagą fran- 
|cuską. 

| Lord Northeliffe 
doręczył Blćriot'owi 
[w wysokości 

25.000 franków, 
|którą wyznaczył wielki dzien- 
nik angielski „Daily Mail“ w 
|wypadku szczęśliwego prze- 
lotu. 

Zdarzenie to miało wielkie 
znaczenie w historii lotnictwa i 
spotkało się z rozgłosem ogrom 
nym, Ponadto, pomimo uznania 
z jakiem je witano, liczne gło- 
[sy prasy angielskiej upatrywa- 
ły w niem zachwianie odosob- 
nionego położenia Anglji, znaj- 
dującej się dotąd w jak naj- 
szczęśliwszych dla niej warun- 
kach zeozraficznych, | 
nie strategicznych., 

Od owej chwili minęło lat 
dwadzieścia. Obawy Anglji acz 
kolwiek nie. zupełnie płonne, 
jak doniosły tego krążące po- 
nad nią samoloty niemieckie w 
okresię wojny światowej — 
okazały się 

mniej straszne, 
niż sądzić było można. 

Ponadto Anglia w jak naj- 
szerszym zakresie skorzystała 
z rozwoju lotnictwa. Sprawdzi- 
ły się pod jednym względem 
całkowicie przepowiednie wiel / 
kiego dziennika „The Obser- 
ver", który pisał przed dwu- 
dziestu laty: „Niezliczone samo 
loty krążą ustawicznie pomię- 
dzy Anglją a kontynentem*. 


osobiście 
nagrodę 


względ- 


Genjusz artysty 


imarlego powołał do tycia. 


Sławny aktor, komik londyń- 


u pana Shedan — wzniósł zdro 
wie (właśnie co dopiero zmar- 
łego) wielkiego kanclerza Joh- 
na Curran. 

— Jakże można wznosić 
zdrowie zmarłego! 
Przecież to nieprzystojnie! — 
krzyknął jeden z gości, Plun- 

ket. 

— Nie jestem tego zdanią! — 
odparł Shedan — i wznoszę po 
wmowny toast. 

— Nie jesteś mego zdania? 
— zapytał Plunket. — W takim 
razie załóż się, że 

Curran umarł. 

— Dobrze. zakład staje o 5 
funtów — potwierdził Shedan 
któremu, jak tamtemu, uderza- 
ło już wino do głowy. 

— Na 
wykrzyknęli wszyscy goście, z 
śmiechem i okłaskami, oczeku- 
jąc wyjaśnienia. 

Wtem Matews powstał, zło- 
żył głęboki ukłon, jakby w po- 
dzięce i zaczął mówić. Już 
przy pierwszem słowie, każdy 
rozpoznał głos, akcent, gesty- 
kulację, nawet -rysy Currana. 
Ale jeszcze większe było zdu- 
mienie, kiedy Matews zupełnie 
na sposób Currana zaczął roz- 


„Odbitą na własnej maszynie rotacvinej 
przy ul, Zawadzkiej Nr. 3 


| 
zdrowie Currana! — 


|strząsać pewną kwestię, budzą 


hr. Lam- |ski Matews, będąc na obiedzie |cą w tym czasie ogólne zainte- 


Iresowanie. Plunket nie mniej, 
jak sam Shedan — wpadł w ta- 
ki zachwyt nad tym 
pseudo-Curannem, 

Że rzucił pięciofuntowy ban- 
knot swemu przeciwnikowi i za 
wołał: 

— Przegrałem! Curran żyje i 
nie umrze, dopóki Matews jest 
na tym świecie! 
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eynna od 8 rano do 9 wieczóń 
ed 11—121 >), pośriasie kobieta 


ara 
w uledziele | święta od %—2 pp. 
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PŁCIOWYCH i SKÓRNYCH 
Badanie krwi i wydzielina sa 


j syfllia | tryper. 
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Kosmetyka lekarska 
Qddzielna poczekalnia dla kobiet 
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Za wydawnictwo odpowiada: Władysław 


Za redakcię odoowłada; Roman_Furmafsid, 


silnego mężczyzny, 
aby ję chronił i utrzymywał 
|Zresztą, mężczyźni sami, któ- 
rzy czuli się dawniej dobrze w 
roli takiego chroniciela, uświa- 
domili sobie, że im bardzej „ko 
biecą' jest panna, im bardziej 
niesamodzielną, tem jest pew- 
niejsze, że z czasem stanie się 
im nieznośnym 
| kamieniem młyńskim, 
(uwieszonym u Szy... 

Żadna istota ludzka nie ma 
prawa wymagać od innej, by 
jej poświęcała całe swe życie 
— a takie przecież żądanie sta- 
| wiają „Słabe“ kobiety swym 
mężom! Tak jak oczekiwaiwy 
od ojców i braci, by za nie 

wygładzali twarde ścieżki 

życia 
— tak potem obowiązkiem tym 
obarczają mężów. Ale rola ro- 
mantycznego obrońcy słabości 
I niewinności musi z czasem po 
działać na nerwy najlepszemu 
mężczyźnie. Może w momen- 
tach pierwszej miłości dla żo- 
ny pragnął oszczędzić jej wszel 
kich trudności i ciężarów życia 
— przychodzi jednak chwila, 
że byłby bardzo zadowolony. 


gdyby ona sama umiała za sie- 
bie walczyć. 

„Ach, moja droga! ja się c 
nie nię troszczę. Mój mąż za- 
łatwia sprawy pieniężne, 

płaci rachunki 
i stara się o wszystkie te nie- 
przyjemne sprawy: Nie chce, 
bym sobie nad tem głowę ta- 
mała — a zresztą, czy to nie o- 
bowiązek mężczyzny?“ 

Biedny mężu takiej żony! 

On kupuje bilety kolejowe, 
on nadaje bagaże, on przyjmuje 
służbę i on ją oddala. On roz- 
prawie się z dziećmi I naradza 
się z nauczycielkami, gdy coś 
w szkole jest nie w porządku: 
on przegląda wydatki i rachun- 
ki z kucharka niekiedy nawet 
musi myśleć o szczotkach do 
ubrania i obuwia, 

Niektóre kobiety myślą, że 
poza bezbronności dodaje im 

wiele czaru. 
Niektórzy mężczyźni myślą to 
samo o ukochanej — ale tylko 
przez chwilę... 


„Jednak mężczyźni nie lubią 
kobiet pewnych siebie* — sły- 
szy się niekiedy. — „Pochlebia 
im, gdy kobieta nie umie usłać 
na wsłąsnych nogach i musi szy 
kać ich opieki“. 

Czyż tak jest naprawdę? Nie 
Wierzę. 
nnn EE a 


wieczorne rozrywki Lodźi, 


Teatr Miejski: — Nocą na Staryn. 
Rynku. 

Teatr Letni w ogrodzie Staszica: — 
Klejnoty naszej rewił. 

Teatr Popularny: — Hrabina Marica. 

Apollo: — Gdy mężczyzna kocha. 

Pocz. seansów: o godz. 4. 6, 8 I 10. 

Casino: — Kinc nieczynne, 

Czary: — Ojciec Sergjusz, 

Pocz. seansów: o godz. 4, 6, B | 10, 

Corso: — Orły wojenne. 

Pierwszy seans 4-ta, ostatni 9.30 

Capitol: „Rosita”, 

Grand-Kino: — Donżuan w  pensjoe« 
nacie, 

Luna: — Szkarłatne róże I czarowne 
usta. 

Ludowy: — Z dymem pożarów, 

Pocz. seansów o godz. 5 I pół po pa. 

Miejska Gateija Sztuki: — Wystawa 
zbiorowych prac- 
Oświatowy: — Ciernista droga księ 
żnej Woroncew. 

Pocz, seansów: o godz. 4, 6, 8 I 10 

Odeon: — Wojna kobiet. 

Pocz. seansów: o godz. 4, 6, 8 | 10; 

Palace: — Ojciec Sergjusz, 

Resursa: — Miłość dziewczyny z Mv 
sic Hallu. 

Spółdzielnia: — Człowięk śmiechu. 

Pocz. seansów: 4.30, 6.30. 8.15, 10.00 

Wodewil: — Mandaryn Wu, j 
Początek sansów o gadzinie 4k 
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